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Potrzebna iest pomoc i serce

Bądźmy braćmi w nieszczęściu
P o  raz kolejny w  czasie niespełna roku Trójmiasto 

dotknęła tragedia, której wymiar jest ponad lokalny. W  dru­

gim dniuiwiąt Wielkanocnych w  10-piętrowym wieżowcu 

w  Gdańsku naatąpił wybuch gazu, co  spowodowało 

zapadnięcie się parteru i  dwóch pięter budynku. Ostatecz­

na liczba ofiar, które zostały zasypane, nie została jeszcze 

ustalona nawet po wysadzeniu wieżowca.

Podajemy numer konta, z  którego wszystkie pienią­

dze zostaną przeznaczone dla osób poszkodowanych.

B A N K  P K O  S A  oddział w  Sopocie 519166-4004073-

2701-4-00110 z  dopiskiem "Ofiarom wybuchu".

Z  góry serdecznie dziękujemy wszystkim ofiarodaw­
com.

*  *  *

Proboszcz kościoła Św. Ducha w  Wilnie informuje, iż 

w  najbliższą niedzid% 23 kwietnia o  jodz. 13-ttj, zostanie 

odprawione nabożeństwo w  intencji osób, które zginęły

podczas wybuchu gazu w  wieżowcu w  Gdatisku.
Serdecznie zapraszamy wszystkich naszych Czytel- 

ników

Zbliża się 50 rocznica 
zakończenia drugiej wojny 

światowej
W  maju bieżącego roku mija 50 rocznica zwycięstwa nad 

niemieckim hitleryzmem. W  związku z  powyższym ambasady R o ­
sji, Białorusi i Ukrainy na L itw ie organizują imprezy dla uczczenia 
tej daty. Głównym celem tych obchodów jest oddanie hołdu 
pamięci poległym żołnierzom walczącym po stronie koalicji anty­
hitlerowskiej oraz uhonorowanie żyjących żołnierzy walczących 
przeciwko hitleryzmowi. 21 kwietnia w  ambasadzie Rosji w  W ilnie 
na Zwierzyńcu odbyta się konferencja prasowa ambasadorów 

Rosji, Białorusi i Ukrainy, na której poinformowano o  imprezach, 
jak ie będą organizowane przez te  ambasady na 50 rocznicę 
zakończenia drugiej wojny światowej.

N a  L itw ie obecnie mieszka około 15 tys. osób, uczestniczą­
cych w  drugiej wojn ie światowej po stronie koalicji antyhitlero­
wskiej. W  zasadzie są to  osoby, które walczyły w  formacjach armii 

sowieckiej. W  tym roku wszyscy kombatanci mają być odznaczeni 
pamiątkowym medalem. Dekret w  tej sprawie lada dzień ma 
podpisać prezydent R os ji Borys Jelcyn. N a  wręczenie tych 
odznaczeń została otrzymana zgoda władz litewskich. 8 i 9 maja
od będzie się złożenie kwiatów i wieńców na cmentarzach żołnierzy 

sowieckich na Litw ie (W ilno, Kowno, Kłajpeda i Mariampoł). 9 
maja w  Ambasadzie F R  odbędzie się przyjęcie, na które zostanie 
zaproszonych oko ło300-350weteranów woj ny. Będzie to  wspólne 
przyjęcie ambasad Ukrainy, Rosji i Białorusi. Jak powiedział am­
basador Ukrainy R . Biłodid, podczas przyjęcia będzie również 
część ukraińska, włącznie z  ukraińską "hoiyłką". Odpowiadając na 
pytania autora niniejszej publikacji w  sprawie przypadków bezcze­
szczenia wojskowych cmentarzy, ambasador Rosji N . Obiertyszew 
powiedział, że w  ostatnim półtoraroczu na Litw ie odnotowano 
sporo aktów wandalizmu wobec mogił żołnierzy sowieckich. 

(D o k o ń czen ie  na s tr. 3 )

Koleina akcja 
dobroczynności

Pan Janusz 
Bohdanowicz 

znowu pomaga
W  ram ach  p om ocy  P o la k o m  na 

Wileńszczyźnie do Wilna przybył kolejny, już 9 

transport z  darami. Tym razem była to akcja zor­

ganizowana przez byłych akowców wileńskich i 
fundację "W ię f.  Przywieziono obuwie gumowe, 

nowe —  dla dzieci do lat 10 oraz wkładki do tych 
butów, środki czystości osobistej, szampony, pastę 

do zębów, odzież dla dzieci i  dorosłych. Wczoraj 

Pan Janasz Bohdanowicz z Gdańska dzielił te dary 
pomiędzy szkoły na terenie rejonów; wileńskiego, 

s zy rw in ck ieg o , so le c zn ick ie go , trock iego , 

św ięciańsk iego . Jak p oin fo rm ow a ł nas, za 
prawidłowość podziału darów pomiędzy poszcze­

gólnych odb iorców  odpowiada administracja 

szkół. Dary z  Gdańska do Wilna nieodpłatnie 

przetransportował były mieszkaniec Wilna Euge­

niusz Cłesinn. Pan Janusz Bohdanowicz wyraził 

wdzięczność Polskiej Macierzy Szkolnej, która 

udzieliła pom ocy w  przyjęciu i przechowaniu 

darów oraz Panu Michałowi Treszczyńskiemu, 

który pomaga przy ich podziale.
Planuje się, że kolejny podobny transport z 

darami przybędzie do Wilna gdzieś za miesiąc.

In f.w ł.ĵ gttacfrlocy. _____________
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B* zPt**ne wizy dla osób, 
Wór* chcą odwiedzić na 
Ukrainie groby poległych 
bliskich tu podczas u wof- 
ny światowej.

3 s t r . -----------
Wczoraj w kawiarni dzien­
nikarzy odbyta się prezen- 

pierwszego numeru 
nowego tygodnika ‘W .

4 str. —■--------
Pierwszą kobietą, której 
prochy zostały dożone w 
paryaklm Panteonie — 
francuskiej "świątyni 
pamięci narodowej* — jest 
Maria Curle-Skłodowska. 
Wszystkie dokumenty do­
tyczące zbrodni katyńskiej 
zostały zniszczone na roz­
kaz Chruszcz owa

5 str. -----------
70 procent Polaków  
wypowiedziało się za 
uczestnictwem prezydenta 
w obchodach 50 rocznicy 
zakończenia II wojny 
światowej w Polsce.

6 str. -----------
‘Tradycje naszej 'dzie­
więtnastki’ nigdy nie były 
sowieckie, bo starano się 
zachować język, kulturę, 
ciągłość pokoleń, pamięć 
historyczną'.

7 str. -----------
8 kwietnia 1945 roku— pół 
wieku temu — z rąk Abpa 
Wileńskiego R. Jałbrzy- 
kowsklego otrzymał 
święcenia kapłańskie pro­
boszcz parafii w Suderwie 
ks. Adolf Trusewlcz.

8 str. -----------
Dla przemytnika nie ma 
św iętości — próbuje 
przemycać zarówno lyw y  
towar ludzki', jak I 
zwierzęta.

9 str. -----------
...W ciągu całego roku 
Siergiej czuł się obywate­
lem Litwy.

10 str.-----------
•Złotemu słowikowi', czyli 
Kareiowl Gottowl ukra­
dziono już trzecie auto.
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Depesze kondolencyjne prezydenta I premiera Utwy 
prezydentowi USA

Z  powodu aktu terrorystycznego w Oklahoma City w  USA, podczas 
którego zginęli ludzie, prezydent republiki Algirdas Brazauskas wystosował 
depeszę kondolencyjny prezydentowi USA Billowi Clintonowi. Depeszę kon­
dolencyjną wysłał również premier Adolfas Śleźevi£ius.

Zaprasza się na Górę Józefowy
Kolegium króla Mendoga dzisiaj o  godz. 11.00 zaprasza mieszkańców 

Litwy do Miednik, gdzie u podnóży Góry Józefowej odbędzie się Światowy 
Dzieli Ziemi.

W 1970 roku UNESCO w swym programie "Człowiek i  biosfera" ogłosiła 
22 kwietnia Światowym Dniem Ziemi, jednak w  latach okupacji sowieckiej 

| na Litwie i w całym ZSRR to święto było zakażane.
Podczas święta wiersze będzie recytował aktor Gin taras Mikalauskas, 

zabiorą głos przedstawiciele Ministerstwa Ochrony Środowiska i wydziału 
oświaty rejonu wileńskiego, naukowcy.

Obok posadzonych w  ubiegłym roku U podnóży Góry Józefowej 9 
dąbków, symbolizujących etniczne ziemie Bałtów, zasadzi się krzewy róż, a 
przybyłym w strojach ludowych dziewczynkom wręczy się prezenty bogini 
Laimy— broczę wykonane przez plastyka Auśrę Gaigalienć

Wysoka nagroda dyplomacie wenezuelskiemu
Na mocy dekretu prezydenta republiki z  20 kwietnia za osobistą pomoc 

w przywróceniu i utrwalaniu niepodległości Republiki Litewskiej oraz 
długoletnią i staranną pracę dyplomatyczną doradca ambasady Republiki 
Litewskiej w  Wenezueli S. Sirutis został odznaczony orderem Wielkiego 
Księcia Litewskiego Giedymina II I  klasy.

Ambasador RL G. Ćekuolis wręczył listy 
uwierzytelniające królowi Hiszpanii

W  Madrycie nadzwyczajny i pełnomocny ambasador Republiki L ite ­
wskiej Giedrius Ćekuolis wręczył listy uwierzytelniające królowi Hiszpanii 
Juanowi Carlosowi I.

Po oficjalnej ceremonii wręczenia listów ambasador Giedrius Ćekuolis 
opowiedział królowi o  wewnętrznej i zagranicznej polityce Litwy. Króla 
interesowały stosunki naszego państwa z  krajami sąsiednimi, perspektywy 
dwustronnego rozwoju współpracy, przebieg integracji Litwy ze  strukturami 
europejskimi. Mówiono także o możliwej wizycie Juana Cariosa na Litwę w  
przyszłym roku.

Jubileusz uczone] Antani Kuilnskaitó
Dziś Litewska Akademia Katolicka uroczyście obchodzi 80-lećie jednej 

z  redaktorów i autorów akademickiego "Słownika języka litewskiego", laure­
atki Nagrody Państwowej* sekretarza naukowego akademii, dra nauk huma­
nistycznych Antane Kuiinskaite.

Towarzystwo ■yilnlja* ukończyło 7  lat
W  wileńskim  D om u N auczyc ie la  dziś  tow arzystw o  "V iln ija "  

zorganizowało zjazd, poświęcony 70-lecfu Związku Wyzwolenia Wilna oraz 
7-leciu swej działalności.

Izba Handlowo-Przemysłowa doradza, jak założyć 
Interes

"Od czego i jak rozpocząć interes?, Jak założyć firm ę?"— na seminarium 
na ten temat do Wileńskiej Regionalnej Izby Handlowo-Przemysłowej 
p rzybyło ponad 30 osób  starających s ię  o o tw arc ie  p rywatnych 
przedsiębiorstw.

Specjaliści litewskiego prawa i bankowości na pierwszym tego rodzaju 
seminarium wyjaśniali uczestnikom, dlaczego chcąc założyć własny interes 
należy otworzyć przedsiębiorstwo, jaki jego  rodzaj wybrać, jaki jest tiyb 
podatków, ulg, patentów i ich wydawania. Mówiono także o  drobnych 
przedsiębiorcach, stosunkach roboczych, możliwościach i warunkach kredy­
towania.

Takie seminaria Izba planuje organizować co miesiąc.

Jubileuszowa wystawa twórczoicl I. Piekury
W  Litewskim Muzeum Sztuki otwarto jubileuszową wystawę malarza 

Igora Piekuty. Jest ona poświęcona 60-leciu artysty.
Eksponuje się ponad 50 obrazów Igora Piekury z  cyklu "Motywy Gurzu- 

fu". Wystawa, chociaż nie pretenduje do pełnego przeglądu drogi twórczej, 
niemniej odzwierciedla dorobek trzech dziesięcioleci żyda artysty.

Wystawa czynna w  Muzeum Sztuki d o  28 maja.

Kto może jechać na Ukrainę z  bezpłatną lub 
zniżkową wizą

E L T A  została poinformowana przez Ambasadę Ukrainy na Litwie, że 
zgodnie z  uchwałą rządu Ukrainy o  ulgach dla osób, przybywających na 
Ukrainę na uroczystości 50-leda zwycięstwa, od 15 kwietnia do 15 czerwca 
1995 roku urzędy M SZ  na podstawie zaproszeń organizacji weteranów lub 
na podstawie odpowiednich dokumentów osobistych, bezpłatnie załatwią 
wizy wjazdowe i pobytu na Ukrainie obywatelom obcych państw i osobom 
bez obywatelstwa— uczestnikom II wojny światowej, partyzantom, więźniom 
faszystowskich obozów koncentracyjnych. D la krewnych i osób towarzyszą­
cych inwalidom wojny i innym osobom wspomnianych kategorii w  starszym 
wieku, potrzebującym opieki, opłatę konsularną zmniejsza się o  50 procent.

Osobom, które chcą przyjechać na Ukrainę i  odwiedzić groby poległych 
tu podczas II wojny światowej rodziców bądź bliskich krewnych, wizy wydaje 
się bezpłatnie.

'Daj milion, daj milion*
■ — wołał kiedyś włóczęga Ponikowski, nasłany przez Ostapa Bendera, by 

fenomenalnego buchaltera Korejkę pozbawić jego pieniędzy. W idocznie 
"Złote cielę" natchnęło 27-letniego mieszkańca Plungć R. Valinaitisa, do 
podobnego czynu, tyleże... miliona żądał bd prezydenta R L . Ponieważ jednak 
litewski Wielki kombinator posunął się dalej niż jego książkowy prototyp, bo 
groził śmiercią w razie odmowy, stanie przed sądem. Lekarze stwierdzili 
bowiem, że jest zdrów na umyśle. Grozi mu od 2  do 5 lat rozmyślania o  
milionie w  odosobnieniu.

Hallo, hallo, tu Afryka?
W  jedną z  niedziel z  gabinetu członka Sejmu M. Visakavićiusa sprząta­

czka sejmowa zadzwoniła do Afryki Południowej, a że  połączenie było bardzo 
dobre, rozmawiało je j się miło i dość długo. Szkopuł jednak w  tym, że nie 
wiadomo kto ma uiścić 330 litów.

N a  p od s ta w ie  d o n ie s ie ń  a g e n c ji in fo rm a c y jn y ch ,  ra d ia , 

p ra s y  i in f.  w ła sn ych  p rzy g o to w a ła  Ł u c ja  B rzo zo w s k a .

W Sejmie RL

Poranne posiedzenie 
plenarne 20 kwietnia

Posłowie poparli wniosek przewodniczącego Sejmu 
Ćeslovasa Jurienasa o  wystosowaniu depeszy kondolencyj­
nej do Kongresu U S A  w  związku z  tragedią w  Oklahomie 
Gity.

Odrzucono włączenie do porządku dnia projektu 
oświadczenia "O  naruszeniu nietykalności deputowanych 
do Rady Najwyższej Białorusi w  gmachu parlamentu".

Uchwalono ustawę Republiki Litewskiej "O  częściowej 
zm ian ie  ustawy R e p u b lik i L ite w s k ie j o  m ałych  
przedsiębiorstwach". Uchwalono ustawy R L — "O  zmianie 
ustawy Republiki Litewskiej o  państwowych ubezpiecze­
niach społecznych" i "O  uzupełnieniu ustawy Republiki 
Litewskiej o  wstępnej prywatyzacji majątku państwowego".

Przyjęto uchwałę Sejmu R L "0  zastępstwie przewodni­
czącego Sejmu Republiki Litewskiej".

Poseł Leonas M ililu s  wezwał posłów do udziału w  akcji 
sadzenia dąbków.

Poseł Rimantas Dagys zgłosił projekt ustawy R L  "O  
nowelizacji ustawy Republiki Litewskiej o  umowie o 
pracę". Wniosek zaakceptowano, postanowiono przystąpić 
do dyskusji.

Uchwalono ustawy R L  —  "O  ulgach w  podatkach do­
chodowych od osób fizycznych wytwarzających płody rolne 
w  spółkach rolnych i gospodarstwach indywidualnych (per­
sonalnych)" oraz "O  ulgach w  podatku dochodowym dla 
przedsiębiorstw rolnych".

Odrzucono zgłoszony przez posła P. TnpUtasa projekt 
uchwały Sejmu R L  "O  zmianie uchwały nr 1-679 z  1 grudnia 
1994 r. "O  powołaniu specjalnej komisji badawczej".

Po  dyskusji zaaprobowano projekt ustawy R L  "O  raty­
fikow an iu  E u rop e jsk ie j K on w en cji O chron y  P raw  
Człow ieka i Podstawowych W o lnośc i z  1950 r., je j 
protokołów Czwartego, Siódmego, Jedenastego".

Poseł Andri us Kubilius zgłosił projekt uchwały Sejmu 
R L  "O  powołaniu tymczasowej badawczej i  przygotowaw­
czej komisji sejmowej". Projekt odrzucono.

Poseł Juozas Beraatonis zgłosił alternatywny projekt 
uchwały "O  powołaniu tymczasowej badawczej i przygoto­
wawczej komisji sejmowej". Wniosek zaaprobowano, p o ­
stanowiono przystąpić do dyskusji.

Zaaprobowano zgłoszenie projektu ustawy R L  "O  no­
welizacji ustawy R L  "O  trybie i warunkach przywrócenia 
p raw  m a ją tk o w ych  o b y w a te li d o  za ch ow an ych  
nieruchomości11. Postanowiono przystąpić do dyskusji.

Uwzględniono zmianę projektu ustawy R L  "O  zmianie

ustawy Republiki Litewskiej o  spółkach akcyjnyCfy»r>*N 
nowiono przystąpić do omawiania w  trybie pilnym ^

Zaaprobowano projekt ustawy R L  "O  zoianj. 
Republiki Litewskiej o  przedsiębiorstwach 
samorządowych". Postanowiono przystąpić do <w ^ l 
trybie pilnym.

Zaaprobowano projekt uchwały Sejmu R L*o  
kacji umowy w  sprawie pożyczki między Repute!*^ 
tewską a Bankiem Światowym na sfinansowanie-

10 przystąpić do dyskusji. Podczas półgodzinnego I 
nia z  rządem minister reform administracyjny^T^' 
morządów Laurynas M . Stankevi£ius odpowiedział ** 
tania posłów.

Wieczorne posiedzenie 
plenarne 20 kwietnia

Uchwalono rezolucję Sejmu Republiki Utewrt;* 
zwalczaniu kradzieży pojazdów".

P o  dyskusji zwrócono do udoskonalenia p 
locji Sejmu R L  "O  uwiecznieniu pamięci ludobó^l 
mieszkańców regionu królewieckiego".

Zrob iono przerwę w  dyskusji nad ustawa Ri 
uzupełnieniu art. 3 ustawy Republiki Litewskiej "0  \nJ~. 
warunkach przywrócenia praw majątkowych obywitjj! 
zachowanych nieruchomości".

P o  dyskusji odrzucono projekt ustawy;RL*n np-.,. 
zacji regulaminu Sejmu Republiki Litewskiej* (Kny- 
Walki z  Przestępczością i Korupcją). Sejmowemu K o S  I 
towi Państwa i  Prawa zlecono przygotowanie projektu 
gramów walki z  przestępczością i korupcją.

Poseł Saalias Pe&Ufinas zgłosił projekt uchwały fc. I 
mu R L  "O  powołaniu grupy roboczej w  celu zhanno^l 

wania ustaw Republiki Litewskiej o  reformie rolnej' 
Wniosek zaaprobowano, postanowiono ptzysłąttfćdo*Ł 
kusjL

Poseł Me2islovas Treinys zgłosił projekt ustawy RLt) 
stosunkach w  sferze własności ziemskiej oraz założeniach I 
normalizacji rynku ziemi". Wniosek zaaprobowano, pond 
nowiono przystąpić do dyskusji

Zaakceptowano projekt ustawy R L "Q  stworzeniu fon- 
duszu obrony R epub lik i Litewskiej" i postanowiono 
przystąpićdo dyskusji.

Zaaprobowano zgłoszenie projektu "Ustawy RepobB- 
ki Litewskiej o  instytucjach hipotecznych". Postanowiono 
przystąpić do dyskusji.

Zrob iono przerwę w  dyskusji nad projektem ustawy I 
Republiki Litewskiej "O  kodeksie etyki służbowej". ' 

Poseł Karim feras Uoka odczytał oświadczenie.
W ydzia ł p rasy i łączności publicznej Sejmu I 

HL— ELTA

O odszkodowaniach za straty wyrządzone w latach okupagi 

Litwa nie może ani zwrócić, ani skompensować 
mienia obcokrajowców

Uwzględniając fakt, że  coraz sze­
rzej dyskutuje się kwestię zwrotu i 
kompensaty mienia obywatelom in­
nych państw, którzy utracili je  w  na­
szym kraju, Ministerstwo Spraw Z a­
granicznych oświadczyło, że Litwa nie 
j e s t  w  s ta n ie  z w ró c ić  lub  
skompensować całości mienia utraco­
nego w  okresie okupacji, jako że sama 
nie otrzymała kompensaty za szkody 
wyrządzone je j przez wszystkie reżimy 
okupacyjne, informuje E L TA .

W  latach okupacji nazistowskiej i 
sowieckiej wielu obywatelom Litwy 
odebrano ich mienie, a po odzyskaniu 
niepodległości, szanując podstawowe 
prawa i wolności człowieka oraz kie­
rując się zasadami państwa prawa, L i­
twa zdecydowanie przystąpiła do 
przywracania praw majątkowych oby­
wateli kraju wszystkich narodowości 
d o  zachowanych nieruchom ości, 
mówi się w  oświadczeniu wydziału in­
formacji i prasy M SZ . Wskazuje się w

nim także, że "było to i pozostaje trud­
ne zadanie, wiążące się z  losami i inte­
re sa m i w ie lu  lu d z i ró żn ych  
narodowości".

Z a  to, że  Litwa nie jest w  stanie 
zw rócić  lub skompensować wspo­
mnianego mienia, "nie byłoby spra­
wiedliwe, ani zgodne z  prawem" zrzu­
can ie całej odpow iedzia lnośc i na 
państwo, a ciężaru kompensaty —  na 
je go  ludzi, którzy nie z  własnej winy w 
1940 roku utracili wolność i ofiarnie 
tworzą demokratyczną Litwę, mówi 
się w  oświadczeniu.

N a s z e  p ań stw o  je s z c z e  ra z 
podkreśla, iż  domaga się od państw 
bezpośrednio uczestniczących w  oku­
pacji L itw y  skompensowania strat, 
wyrządzonych krajowi i je go  obywate­
lom. P o  otrzymaniu takiej kompensa­
ty, część je j można będzie przeznaczyć 
obywatelom  innych państw, którzy 
ucierpieli od reżimów okupacyjnych 
na terytorium Litwy, m t im c m  się w

oświadczeniu. Mówi się wnim.żerąd 
byłby wdzięczny, gdyby wizyiiki: 
państwa i wspólnoty, wśród nich 
rów n ież wspólnota żydowska u 
św iec ie  udzie liły pomocy, która 
skompensowałaby straty wyrządza* 
przez państwa odpowiedziilne n I 
okupację i aneksję Litwy.

Rząd rozumie bolesną utratę ni-1 
rodu żydowskiego, której doznał * 
latach I I  wojny światowej, a ludoM)* 
stwo Żyd ów  w  swych oświadczenia ci 
potępili prezydent Litwy i premier, 
nadmienia się w oświadczeniu. ?** 
znaczą się w  nim takie, że w eefc 
przywrócenia sprawiedliwośa, kie­
rując się ustawodawstwem iitewskńn 
oraz dobrą wolą, rząd rozwiązuje i*  
przyszłości będzie się zajmował by-1 
stiami zwrotu pozostałego miesi* 
społecznym i religijnym wspótootoo 
Żydów naszego kraju oraz udzieli ■  j 
wszelakiego wsparcia".

Kurs walut w Banku Litewskim
Bonk Utowakl od 24 kwtoM* IMS r.

tagl«l»Mi fwnty a*ardnQl

100,
1000 bMontakfcft raM 
BatgiHda franki 
CaaoU* korony 
DmAoUo korony 
ECU
FitelW i  korowy 
100 Noip**ofch4i pro* 
100 Mrów wtoaklcfa 
100 JapoMddi Jan 
Kanadyfalda dolary 
Kkglakl* io iy

LHy i»i*dn. 100 ktifhakłcli tang 0,4103
waluty Łdnw M itdy 7.*200

i4 2 n 2M* polaki* 1.6730
a i m Hcłdawakła la*a QJK2
I N N Morw* akta korony 06411
0.4000 Ho4andarakW guldeny 25754
aoooo Francuakia franki U17S
0.3478 100 rufcd roayjakfefc Ol 07*2
0.1402 SOR *S2M
11(42 SingapuraUa dołary 2*027
a 7340 FMakla marki O *267
5,2*12 Szwedzkie korony Ol 5303
Ol 3041 Szwałcarakła franki 3.4*74
3,2323
0.2307

10000 ukrattekk* 
trarbowaóoów 02M9

4,7710 Uzbeckie euaty 0.1 &33
2*234 100 wfglOTlildi forint 3.3734
a 3ooo Mlaml>cki> b m U 2*030

Uk w M wynagrodzenia i  
*> **H  o n  in td owydi p r

*y banki wyedonleją wadhig u k dantro 
P0 »y«*1  U30. pobUrafrc nła wdraża od uatałonapo przaz Bank 

w y «l«v . P .m M .  wiluty M d  alrapfe I 
x »am  banki

Wczorąj 
w Narodowym 

Banku Polskim
....— *

skup

100 franków 
kaw maki Hi 4a,«

100 mank 
■M N M eh 170,79 177#

tw d o h tte
amarykadakfefc 23<31

10*  funtów 37S.34 sń *

100 franków
208,98
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'̂ TkÓnferencJą w Nowym Jorku

Litwa za bezpieczeństwem 
świecie

sposób manifestując swój zamiar udziału w 
globalnym procesie kontroli zbrojeń i rozbro­
jenia

Układ ten pomógł utrzymać stabilność i 
bezpieczeństwo po rozpadzie ZSRR, kiedy 
światowa opinia publiczna przekonała nowe 
państwa, na których terytoriach ulokowana 
była broń nuklearna— Białoruś, Kazachstan i 
Ukrainę —  do zachowania statusu państw 
wolnych od broni jądrowej.

W celu zapewnienia bezpieczeństwa kon­
tynentu potrzebne są  obowiązujące zgodnie 
z  literą prawa układy wielostronne, regionalne 
] dwustronne, normy oraz zobowiązania. Nie­

„ „M ir t  dó organizacji Narodów 
! ^ ^ h v | ® m J ó r K i iw celuwzięćIa

P°**|ł conei r*wizii I
iy uktadu o nierozprzestrzenianiu 

u d * oficjalna delegacja 
SS lSślB m  spraw zagranicznych Po-

rozprzestrzenianiu iw  bro- 

‘ S J L  ora czynna H  na rzecz 
<6i«lalnofel wspólnoty naro- 

słona, jest jadnym z  głównych 
rZanakltj polityki zagraniczna). Litwa 

„ - f .  dc układu o ritatozpjzestrzeńlaniu 
SjnuklsameJ (NPT) w 1991 r., w  tan

w ątpliw ie pozytywne zmiany można 
odnotować w negocjacjach w sprawie 
wszochobejmującego układu o zakazie prób 
nuklearnych. Znamienne jest też rozpoczęcie 
negocjacji w sprawie zakazu substancji radio­
aktywnych, które mogą być wykorzystane w 
produkcji broni nuklearnej. Coraz większej 
wagi nabierają inicjatywy regionalne — 
zwłaszcza w tworzeniu stref wolnych od broni 
jądrowej.

Litwa jako państwo korzystające z energii 
jądrowej i zależne od niej, jest szczególnie zain­
teresowana przewidzianym przez NPT niedye- 
kryminacyjnym rozwojem energii jądrowej w 
celach pokojowych. Bez powyższego układu 
współpraca międzynarodowa w tej dziedzinie 
byłaby utrudniona.

Sygnatariusze NPT —  państwa zarówno 
nuklearne, jak i nienukleame —  podkreślają 
konieczność dalszego podążania drogą roz­
brojenia nie tylko poprzez zakończenie 
wyścigu zbrojeń, ale też ciągłe zmniejszanie 
oraz likwidowanie arsenałów nuklearnych.

Należy zaznaczyć, że  niejednokrotne 
oświadczenia wysokich urzędników Federacji 
Rosyjskiej, że Rosja nie będzie przestrzegała 
porozumień START-ll, o He NATO będzie 
rozszerzała swój wpływ na Wschodzie, nie 
dadzą się pogodzić z duchem NPT.

Wysiłki państw, aby żyć w bezpieczniej­
szym świecie wieńczy niedawno opublikowa­
ne wspólne oświadczenie pięciu krajów nu­
klearnych, że rozszerzają one gwarancje 
bezpieczeństwa dla wszystkich państw nienu- 
klearnych.

Stanowisko Utwy jest zbieżne ze stanowi­
skiem większości państw świata, w tym 
również wszystkich bez wyjątku państw Unii 
Europejskiej i NATO: układ ma być 
przedłużony na czas nieograniczony, co nie 
tylko ugruntuje znaczenie NPT, ale też 
umożliwi skoncentrowanie się na konkretnych 
sposobach jego realizacji, umożliwi dalsze 
popieranie procesu rozbrojenie nuklearnego, 
doskonalenie mechanizmu nierozprzestrze­
niania broni nuklearnej.

Imprezy w Wilnie z okazji 3 Maja
•otwarcie 

I ł o w e j  Bibliotece L itw y 

"O d k o - 

S u  do demokracji", 

pdt 1130 —  otwarcie pol- 

frfóewskiej konferencji "O d  

jooouizniu do demokracji" z  

idzialem m. in. p ro f.  Z b .  

hańskiego, konferencja trwa 

W
3004.— II Festiwal Polskich 

Zopolów Folklorystycznych i L u ­

towych -  występy d z ie c i i 

pfóeży muzycznie uzdolnio- 

|fcń—Wilno,

godz. 16.00 —  koncert ju b i­

leuszow y ze sp o łu  "K o tw ica "  w  

K ow n ie.

2.05. god z. 16.00 —  otw arc ie  

w  ga lerii "A rk a ” wystawy polskich 

p lastyków z  W ilna ,

godz. 18.00 '—  L itew ska F il­

harm onia N a rodow a , koncert z  

okazji 3  M aja .

3.05. god z. 12.00— cm entarz 

w o jskow y na R oss ie , sk ładan ie 

kwiatów,

godz. 17.00 —  o tw arc ie  p ier­

wszej polskiej ga lerii w  W iln ie ,

god z. 19.00 —  M sza  Św. w  

in tencji R zeczypospo lite j.

4.05 god z. 18.00— spotkanie 

n a j l e p s z y c h  n a u c z y c ie l i  

polskojęzycznych  szk ół Średnich 

na L itw ie.

6.05 —  ga low y kon cert ju b i­

leuszow y zespo łu  "W ilia ".

7-10.05 —  spektakle T ea tru  

im . J. O s te rw y  z  L u b lin a  d la  

m ł o d z i e ż y  s z k ó ł  p o ls k o ­

języcznych .

Ambasada RP w Wilnie

Zbliża się 50 rocznica 
zakończenia drugiej wojny

itr.i)
| ambasadora związane

przyczynami natury poU-

I EJ* zw y k łe g o
I  Zdarzają się również 

I  WPrtki kradzieży ta b lic  z  

I  |Mw żołnierskich. Jak  
Hjjti I

l»ypadek miał miejsce ostatnio 

w MariampOlu, Am - 

rj*jto*ji n iejednokrotnie 

w tych sprawach, 

nji*dotychczas sprawcy nie 

Według szacunko-

żołnierzy

Według ikSwambasa- 
t S f l  Otórtyszewa, bra- 

| K l  “ponądkowanie 
sr*ó». -  ;

htadot R o sji o d m ó w ił 

I g i  “W a lc z e n ia  m i- 

l ^ ^ a w o b r o o i e  p raw

N 'xaa p 80*" 
C 2 ' N . k i ei.
K ^ “ "ieo'n»mał

A m basador B ia łorusi R  W o j­

tow icz pow iedzia ł, ż e  B ia łorusin i 

m a ją  bardzo d u żą  p ogard ę  d la  o sób  

współpracujących z  N iem ca m i h it­

lerowskimi. N a  B ia łorusi, g d z ie  w  

czasie w o jny zg iną ł każdy czwarty, 

a  w  niektórych rejonach  naw et c o  

drugi, jest żywa pam ięć  o  osobach  

walczących p rzeciw ko  najeźd źcom  

h i t le r o w s k im .  M im o  d u ż y c h  

tru d ności ek o n o m iczn ych , rząd  

B iałorusi p rzyznał na obch ody  50 

rocznicy zakończenia drugie j w o jn y  

światowej o ra z  na wsparcie m ate­

rialne w eteranów  10 m ilion ów  d o ­

larów  U S A .

A m b a s a d o r o w ie  U k r a in y  i 

B iałorusi ośw iadczyli, ż e  odm ow a 

udziału prezydenta L itw y  A lg irda - 

sa Brazauskasa w  o b ch oda ch  w  

M oskw ie  jes t sprawą w ew n ętrzn ą 

państwa litew sk iego. W a ż n e  je s t 

n a to m ia s t, a b y  u c z c ić  p a m ię ć  

p o le g ł y c h  o r a z  u h o n o r o w a ć  
żyjących uczestników koalicji anty­

hitlerowskiej.

Jarosław WOŁKONOWSKI

K ^ p ^ - i o

P i® 0 roqj-

g f q Iw* 7 *  Co się może 
Awayato t °  o 

0fiĉ nych 
H K l o ,  o c* * aty*tyra,ych

§ 1 1 9 9
5 S t a c j a  pier-

w szego num eru tygodnika. Z eb ra li 
się dziennikarze z  gazet rosyjskich 
R os ji jak  i "E cha L itw y", te lew izji 
litewskiej, ”Vakarin£s Naujienos", 
"B iznes Baltija" i innych.

Sponsorem  gazety jest spółka 
akcyjna ”V ar ian tas ” . T e j  spółk i, 
k tóra buduje d om yw  W iln ie  i k tóra 
m a ca ły  s ze reg  p ro b le m ó w , n ie 
rozstrzygn iętych  na najwyższych 
szczeb lach  w ład zy . G łoś n o  b y ło  
swego czasu w ok ó ł sprawy "Jurija 
R u  da nowa". G azeta  zapow iada, że  
to  n ie  k on iec  —  b ęd zie  jeszcze  
głośniej.

P ism o zaprasza swych czytel­
n ików d o  współpracy, a  redaktor 
W ła d im ir a s  Z a r o v a k is  m ó w i 
otwarcie: "G azeta  kocha W as, C zy­
telnicy...

Inf.wd.

W rejonie 
solocznickim

Nowy naczelnik 
oddziału banku
W czoraj przedstawiono nowego 

naczelnika soleczn ick icgo oddziału 
"ŻemćsOldobankas"— największego i 
najsolidniejszego banku tradycyjnie fi­
nansującego prawie wszystkie placów­
ki.

Został nim Tadeusz Mickiewicz, 
który poprzednio był zarządcą rejonu. 
N ow o mianowany naczelnik oddziału 
banku udzielił odpowiedzi na kilka 
pytań:

—  Czy trzeba rrn łfnb^  styl pracy 
wewnątrz waszego oddziała?

—  Uważam, że  w  cehi doskonale­
nia jego  działalności coś niecoś trzeba 
będzie zmienić.

— C z y ja i pan wie, co konkretnie?
— Tak, wiem i mam n ad zie jc ie  to 

się uda.
—  Czy m o le  pan powiedzieć z 

własnego doświadczenia, w  ca w  rejo- 
nie należy inwestować?

—  W  przetwórstwo artykułów rol­
nych i inną produkcję. Niestety, chwi­
lowo nie możemy udzielać kredytów, 
uważam jednak, że sytuacja wkrótce się 
poprawi.

Ptotr RYNGIEW ICZ
S o le c z n ik i

Kogo interesuje 
heraldyka?

W  ostatnich dziesięcioleciach w 
Europie wzrosło zainteresowanie he­
ra ld yk ą  i g e n ea lo g ią , k tó re  n ie 
ominęło byłych kresów Rzeczypospo­
litej.

W  W i ln ie  p o w s ta ł o ś r o d e k  
b sd ań  h is to ry c zn o -g en e a lo g ic z -  
nych, którym kieruje pan Tsdeusz 
Kleczkowski. "Wszystkim zaintere­
sowanym służę pom ocą i informacją 
o  po lsk ich  rodach  na L itw ie " —  
mówi pan Tadeusz.

Adres do ewentualnej korespon­
dencji: Tsdeusz Kleczkowski, ul. Vasa- 
rio 1613 m. 8. Tel. 61-51-17.

Inf. wL

Wypadki i wpadki
Według danych służby informacyjnej M SW  RL, 20 kwietnia br. w 

republice odnotowano 167 przestępstw, w  tym: 1 zabójstwo, 5obrażeń ciała, 
19 wybryków złośliwego chuligaństwa, 9 rabunków, 126 kradzieży, w tym 13 
kradzieży samochodów. Znaleziono 5 wcześniej skradzionych pojazdów. 
Zarejestrowano 7 wypadków ruchu drogowego, i S pożarów, ofiar nie było. 
Znaleziono zwłoki 10 denatów. Poszukuje się 8 zaginionych osób. Zatrzy­
mano 57 osób z  podejrzenia o popełnienie przestępstw. ^

riusze straży granicznej zatrzymali 2 
obywateli litewskich E . Skatikasa 
(ur. 1969 r.) i  D. DapkOnasa (ur. 
1973 r.), którzy próbowali nielegal­
nie "przerzucić" przez granicę 4 oby­
wateli Turcji. Natomiast o  godz. 4.00 
nad ranem zatrzymano ob. Litwy, 
mieszkańca Szaweł E .  Blażevićiusa 
(u r . 1971 r . ) ,  k tó ry  próbow a ł 
przekroczyć granicę z  cudzym pasz­
portem.

Na polecenie komisarza Depar­
ta m en tu  P o l ic j i  G ranicznej S. 
Stanćikasa z  6 kwietnia 199S r. 
wzmocniona została kontrola na 
granicy z  Białorusią. Specjalnie 
powołana grupa funkcjonariuszy 
czuwa na granicy na okrągła W  cią­
gu 2 tygodni sprawdzono 228 wozów 
z  pasażerami i towarem. Wykryto 
szereg faktów naruszenia przepisów 
prawnych, w  tym też czynów, za 
k tó re  n a le ży  poc iągnąć  od 
odpowiedzialności karnej. Tak, 8 
kwietnia o  godz. 10 min. 20 w  Soie- 
cznikach zatrzymano mikroautobus, 
w  którego nadwoziu w  specjalnym 
schowku znaleziono 250 kg miedzi. 
Sprawę bada wydział do walki z prze­
mytem Komory Celnej w  Soleczni- 
kach. 16 kwietnia o  godz. 16.00 
sprawdzono K A M A Z -5 4 1 0  (n r 
ZPA-285), przy którego kierownicy 
siedział mieszkaniec Poniewieża E . 
Ulys. Znaleziono w  ładowni około 6 
ton metali kolorowych. Wyjaśniło 
się, że należy to do kierownika firmy 
p ryw a tn e j w  P on iew ieżu  A . 
Kadźiulisa. 1S kwietnia o godz. 8.00 
n iedaleko Solecznik zatrzymano 
VAZ-2109. Jechało w  nim 2 obywa­
teli R os ji Funkcjonariusze stwier­
dzili widoczne ślady ingerencji w  nu­
m erach  p od w oz ia . Sprawę 
przekazano do gestii policji drogo­
wej-

Pożary i Ich skutki
W  ciągu stycznia-marca br. za­

notowano 1565 pożarów. Wyrządzo­
ne przez nie straty materialne prze­
kraczają 2,6 min litów . W  tym 
samym okresie roku ubiegłego 
pożarów było o  153 mniej, a suma 
strat wyniosła 2,16 min litów.

W  ciągu 3 miesięcy roku ogień 
pochłonął 90 istnieli ludzkich (w  tym 
samym okresie roku ubiegłego —  
76), w  tym 3 dzieci (w  roku ubiegłym 
—  6). Ogień strawił 146 budynków 
(w  roku ubiegłym o jeden więcej), 47 
samochodów oraz inny spizęt (w  ro­
ku ubiegłym— 44).

Według danych MS W, w  tym ro­
ku spośród wyszczególn ionych 
p oża ró w  za re jes trow an o  38 
podpaleń, a w tym samym okresie 
roku ubiegłego było o  20 więcej.

Przygotowała 
Leonarda JURGIELEWICZ

Jak wynaleźć 
postrach dla 
rabusiów?

20 kwietnia w  nocy w  Grzego­
rzewie (rej. trocki) w  mieszkaniu 
W .C l  przy uL Śviesosznany zwidze­
nia m ężczyzna z  użyciem  noża 
zrabował naczynia. Podgrzanego 
zs trzyma no.

20 kwietnia o  godz. 1.00 w  nocy 
na klatce schodowej domu nr 99 przy 
uL Laisvea w  W ilnie 2 osobników 
pobiło L M .  Odebrali je j torbę, w  
której było 7 par męskiego obuwia, 
dokumenty i  50 tys. białoruskich 
rubli.

W  tym samym dniu o  godz. 2.00 
w  noty w  mieszkaniu przy ul. Vadu- 
vos 45 w  W ilnie podczas pijatyki 2 
kumpli pobiło A A .  Zabrali mu 200 
litów. Podejrzanych zatrzymana

19 kwietnia o  godz. 17 min. 10 w 
W ilnie na pL Katedralnym do pry­
w a tn e j ta ksów k i o p e l rek o rd  
należącej do J. Radulewicza wsiadło 
2 młodych ludzi. Poprosili zawieźć 
ich do Sdenik. Tam sterroryzowali 
kierowcę pistoletem, związali i zra­
bowali 570 litów, 30 dolarów, doku­
menty i samochód, którym odjecha­

li-
19 kwietnia o  godz. 22.00 na ul. 

św. Stefana w  W ilnie mężczyzna i 2 
kobiety pobili A J ) .  Odebrali mu 
skórzaną kurtkę, buty i obrączkę.

Faktów kradzieży 
wciąż przybywa
19 kwietnia wieczorem z  samo­

chodu : VAZ-2104 zaparkowanego 
w  podwórzu domu nr 39 przy uL 
ĆiobiSkio w  Wilnie należącego do B. 
skradziono 2 torby, w  których 
znajdowało się 1250 oprawek do 
okularów.

20 kw ietn ia w  nocy w e wsi 
MiSkiniai (rej. trocki) po wyłamaniu 
drzwi z  przechowalni "Elpak" ZS A  
skradziono 36 rulonów drutu i  25 
metalowych pojemników. Straty wy­
noszą 6340 litów.

Samobójstwo
20 kwietnia o  godz. 15.00 z  okna 

własnego mieszkania na 8 piętrze 
przy ul. Architektą 59 w  W ilnie 
wyskoczył i zabił się M. (ur. 1953 r.)

Straż graniczna 
czuwa

O sta tn io  odn o to w u je  s ię  
wyraźny wzrost prób nielegalnego 
przekraczania granicy. Granica lite­
wsko-polska stała się słynna za 
sprawą przerzucania tranzytem 
przez Litwę do Polski uchodźców z 
Azji. 20 kwietnia br. w  nocy o  godz. 
3.00 na p rze jśc iu  gran icznym  

\ ' w Łożdziejach funkcjona-
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Po eksplozji w Oklahomie

(Dokończenie ze *lr. I)
, ak oświadczył koordynujący f l e d z n * . J ^ « r a iW d -

wybuchowego. Minister ipraw kdliwofaUSA, 1“ " ' “ " "  
I L o ,  wyznaczyła 2 min dolarów nagrody za informacje, 
ktńre byłyby pomocne w ich zatrzymaniu.

^ S ^ w u k I ^ ,  że motywy d zian ia  
sa nieznane. Nie wykluczył on chęci zemsty na ^ądaefede- 
ralnym lub na jednej 2 agcnęji tego rządu, której siedziba 

mieściła sią w zniszczonym budynku.
W  Oklahoma. City I w  Dallas przesłuchano trzech 

mężczyzn pochodzących z  Bliskiego Wschodu. tJ wart' * °  
mężczyznę, którego zidentyfikowano później jako Ametyka- 
n i na pochodzenia jordaliskiego (według częfci źrfdeł jest on 
Palestwkzykiem) p ow iez iono  do USA, po zattzyman.u na 
lotnisku w Londynie. W  jego bagażu wykryto przedmioty,

Japonia

które mogą służyć do wyprodukowania bomby domowym 

sposobem.  .
Ekipy ratownicze, przeszukujące ruiny zniszczonego bu­

dynku, znalazły zwłoki dalszych osób. Obecnie liczba oflar 
śmiertelnych wynosi oficjalnie ponad 100 osób a 150 uznaje 
sic nadal za zaginione. Ponad 400 osób zostało rannych.

Śledztwo prowadzone jest w  najgłębszej tajemnicy, 
nielicznych Informacji, które przeciekły na zewnątrz wynika, 
ie  ciężarówka, którą zdetonowano przed budynkiem została 
najprawdopodobniej wypożyczona w  Junction City, w  stanie 
Kansas, odległym o  BE 430 km od Oklahoma City.

Według jednej z  roboczych wersji, sprawcy mogli byc 
przemytnikami narkotyków i chcieli zniszczyć biuro A*encj 
ds. Narkotyków i Lekarstw/D ŁV mieszczące uę w  budynku. 
Agencje rządowe miały jednak otrzymać również wiele tele 
fonów od różnych muzułmańskich ugrupowań, przyznają 

cych się do dokonania zamachu.

J E L T A ,  P A I  P R E S S

R o ą ja lM

Katyńskie dokumenty zn lazc^  
na rozkaz Chruszczowa

Łańcuch terroru
Cala Japonia jest sfrustrowana. Ludzie nie otrząsnęli się Jeszcze z szolni, 

Jakim był terrorystyczny zamach na tokijskie metro 20 m a to ,  kiedy 
terroryści zn*w zaatakowali. W  Toldo od sarinu zginęło 12 lodzi, a z  pomocy 

lekarskiej musiało skorzystać 5,5 tysiąca. Dokładnie 30 dni później <1» 
kwietnia) gaz uwolniony na dworcu w Jokohamie spowodował obrażenia u 

ponad 500 ludzi.
Jak przerwać ten łańcuch terroru? Władze sugerują zaostrzenie polityki 

wobec podejrzanych ugrupowali religijnych oraz sięgnięcie po takie frodki, jak 

podsłuch telefoniczny.
W  wypadku ataku w  Tokio głównym podejrzanym jest religijna lub pseu- 

doreligijna sekta buddyjska Aum Shinri Kyo (Najwyższa Prawda), w  której 
obiektach policja znalazła substancje chemiczne, umożliwiające wyprodukowa­

nie sarinu, i to w  ilościach wystarczających do zgładzenia milionów ludzi. Sekta 

Aum odcina się jednak od wszelkich związków z  tym zamachem, o  którego 
dokonanie nie została notabene oskarżona oficjalnie. Poszlak jest wprawdzie 

wiele, ale jednoznacznych dowodów brak. Podstawą policyjnego dochodzenia 

są więc oskarżenia zupełnie innej natury —  pozbawienie wolności, wymuszę-

Dochodzenie w  sprawie ataku w  Jokohamie natychmiast utknęło w  mar­

twym punkcie. Policja musiała szybko odwołać tezę, jakoby użyty lam został 

fosgen —  osławiony gaz musztardowy z  okresu pierwszą wojny światowej. 

Obecnie mówi się, że mógł to być amoniak, kwas siarkowy, kwas solny albo 

siarkowodór.
Frustracja Japończyków znalazła wyraz w  artykułach wstępnych prasy i  w  

interpelacjach parlamentarnych. "Trzeba przerwać ten łańcuch aktów terrory­

zmu" —  napisał "Yomiuri Shimbun". "Bezpieczeństwa tego narodu trzeba 

bronić wszelkimi środkami; jest to zadanie nie tylko dla policji".
W  parlamencie pytano premiera Tomiichi Murayamę i jego ministrów, czy 

nie czas już zdelegalizować sektę Aum. Minister oświaty Kaoru Yosano 
zapewnił; że sekta zostanie rozwiązana, jeśli potwierdzą się podejrzenia, że  jest 

zamieszana w  zamach w Tokio. Zapowiedział też bardziej wnikliwe rozpatry­

wanie wniosków o rejestrację ugrupowań religijnych.

Minister sprawiedliwości Isao Maeda sugerował zmiany w  ustawoda­

wstwie, podyktowane wymogami walki z  terroryzmem. "Rozważymy wprowa­

dzenie podsłuchu telefonicznego"— powiedział m.in. Obecnie przepisy pozwa­

lają uciekać się do tego środka praktycznie tylko w  walce z  handlem 

narkotykami.

B ia ło r u ś  V .

Prezydent nie pójdzie na wybory
Prezydent Aleksandr Łukaszenka oświadczył, że  "w ogóle nie pójdzie 

głosować" 14 maja— w dniu wyborów parlamentarnych.

Prezydent nie ukrywał, że nie widzi sensu w  fatygowaniu się do iokalu 

wyborczego, bo — jak się wyraził— wybory sprowadzają się do tego: "Byli jedni, 

którzy przyznali sobie przywileje, przyjdą inni i przyznają sobie nowe".

Ukraina-RosiiL

W szys tk ie  d okum en ty ,
bezpośred n io  dotyczące  zb rodn i 
katyńskiej, które znajdowały się w ar* 
chłwach KGB, zostały zniszczone w 
1959 roka na polecenie Nikity Chru­
szczowa —  poinform ował szef Za* 
rządu Zasobów Archiwalnych Fede­
ralnej Służby Bezpieczeństwa Rosji, 
generał Anatoiy Krajuszkin.

21.857 teczek osobowych polskich 
obywateli rozstrzelanych w  1940 roku, 
protokoły "osobowo sowieszczania", 
decyzje "trójki" NKWD byty przecho­
wywane do 1959 roku nie w  ogólnych 
zasobach archiwalnych KGB, lecz w 
osobnym pomieszczeniu, w  kilku skrzy-

■ l i S f
^ m m m m m m

niach. 3 marca 1959 rafe,/ 
KGB Aleksandr 
notatkę Nikicie c i—
ponując zniszczenie k a tw ^ th  
mentów, gdyż " n i e p ^ ^ d *  
p adek  m ógłby zd e k o T ^ ^  
operację". 0|piri

Według informacji Ł '  
juszldna i prowadzącej 
syjakięj Śledztwo w s p n ^ j S i

l i B R B B
rając się chędą SgR B  jj
Ul wydał Szelepinowi 
S o jjj jn ia  o d p o w ie d n ik ^ '*

Parlament Krymu prosi Moskwę 
o ochronę

Rada NąJwyŻBZa Krymu wezwała 
Rosję do ochrony praw rosyjskiej 
większości mieszkąjącej na należącym 
do Ukrainy Półwyspie Kiymsldm. W 
Krowie parlament ukraiński zażądał 
od krymskich deputowanych odpowie­
dzi na pytanie, czy podporządlnąfą się
ukraińskiemu ustawodawstwu.

Przewodniczący komisji obrony 
Wołodymyr Muchin powiedział, że Ra­
da Najwyższa Ukrainy podjęła 
wyważoną decyzję. Jeśli krymscy depu­
towani powiedzą, że nie będą działać 
zgodnie z konstytucją Ukrainy, Rada 
Najwyższa Krymu zostanie rozwiązana.

W  marcu ukraiński parlament 
unieważnił krymską konstytucję i 
zlikwidował urząd prezydenta republi­
ki, a prezydent. Leonid Kuczma 
podporządkował sobie władzę wyko­
nawczą na półwyspie.

W  uchwale przyjętej przez krymski 
parlament zaapelowano do prezydenta 
Borysa Jelcyna i parlamentu Rosji o 
ochronę praw rodaków, którzy żyją na 
Krymie i są mniejszością narodową na 
Ukrainie. Uchwała ta współbrzmi z  
oświadczeniem ministra spraw zagrani­
cznych Rosji Andrięja Kozyriewa, iż 
Moskwa może użyć siły militarnej do 
obrony Rosjan żyjących w republikach 
poradzieckich.

*  *  *

Jeśli Ukraina nie zacznie w sposób 
konstruktywny podchodzić do sprawy 
Floty Czarnomorskiej, Rosja może 
zweryfikować zawarte z Kijowem umo­
wy o współpracy gospodarczej i finan­
sowej — powiedział doradca prezyden­
ta Borysa Jelcyna Dmitrij Riurikow 
piątkowym "Rossijskim Wiestiom".

Dziennik "Izwiestia" stwierdza na­
tomiast, że rosyjsko-ukraińskie rozmo­
wy w sprawie Floty Czarnomorskiej po

raz kolejny znalazły się w ślepym 
zaułku. Jednak tym razem —- pisze 
dziennik —  Moskwa jest gotowa 
działać ostro w stosunku do Kijowa. 
Takie działania w polityce zagranicznej 
zdają się zyskiwać coraz większe popar-

wysokich szczcNK*1 * * ! ]

Rosji —  piszą Tzwioti?’
N A  ZDJĘCIU:

Jm rli Meszków prtMW*1* > 
^ „ „ o l c h z w ^ *  .

t m a s ja .  __________________*  .

Prochy Marii CLrie-Skłodowskiej i Piotra Curie przeniesione do Panteonu
Pierwszą kobietą, której prochy 

zostały złożone w  paryskim Panteonie—  
francuskiej "świątyni pamięci narodo­
w ą" —  w uznaniu jej zasług dla nauki 

francuskiej i światowej jest Maria Curie- 

Skłodowska. Uroczystość przeniesienia 

prochów obojga małżonków Curie— bo 

wolą rodziny było nierozdzidanię tych, 
k tórzy dotychczas spoczywali we 
wspólnym grobie w pod paryskim Sceau 
— odbyła się w  czwartek po południu. W  

podniosłej uroczystości wzięli udział 
Lech Wałęsa i Francóis Mitterrand —  
prezydenci Francji i Polski —  dwóch 

krajów/z którymi uczona związana była 
urodzeniem i sercem, życiem rodzinnym 
i działalnością naukową.

D ecy z ja  o  w p row adzen iu  
zasłużonej k ob ie ty  d o  Pan teonu  
dojrzewała przez kilka la l Sam pomysł 

wyszedł od prezydenta Mitterranda w 
1989 r. W 1992 r. trzy znane Francuzki: 

historyk i członkini Akademii Helene 

Carrere d’Encausse, obecny minister 

spraw socjalnych Simone Veil i była 

deputowana socjalistyczna, socjolog 
Francoise Gaspard w  liście do prezy­
denta zaproponowały, by kobietą tą 
była Maria Curie-Skłodowska.

W  marcu ubx. w  wystąpieniu tele­
wizyjnym z  okazji Dnia Kobiet prezy­
dent poinformował, że zwrócił się do 
rodziny Curie o  zgodę na przeniesienie 
prochów uczonej do narodowej nekro­

polii zasłużonych. 10 marca br. Franco- 

is Mitterrand podpisał dekret o  prze­

niesieniu do Panteonu szczątków uczo­

nej i je j męża, z  którym  wspóln ie 

prowadziła badania naukowe do jego  

tragicznej śmierci w  1906 r. i z  którym 

wspólnie została wyróżniona w  1903 r. 

nagrodą Nobla za odkrycie polonu i 
radu.

W  czwartkowej uroczystości, obok 
prezydentów Francji i Polski, uczestni­

czyli szef rządu francuskiego Edouard 

Balladur i mer Paryża Jacques Chirac, 

córka Marii i Piotra Curie —  Ewa oraz 

ich wnukowie Helene Langevin i Pierre 
Joliot, przedstawiciele francuskiego 
świata naukowego.

Trumny ze szczątkami Marii i 
P iotra przy dźwiękach orkiestry 
Gwardii Republikańskiej wnieśli na 
platformę przed Panteonem studenci 
paryskiego uniwersytetu ich imienia. 
Za nimi kroczyło w kondukcie ok. 200 

ich kolegów. W  imieniu francuskich 
uczonych głos zabrał fizyk, laureat na­
grody Nobla z 1991 r., były uczeń Ire­
ny i Fryderyka Joliot-Curic— Pierre- 
Gilles de Gennes. Po nim przemawiali 
prezydenci Lech Wałęsa i Francóis 
Mitterrand.

Trumny małżonków Curie zostały 
umieszczone następnie przez członków 
Gwardii Republikańskiej w głównej 
nawie Panteonu. Pozostaną tam przez

p ią tek  i sobotę, |  • j j j j  

społeczeństwu < * * “ '  J j

a S l g » g j . l

m tm S Ę K
pamięta. O , k t W j r ^ g  tH '
i e  włałnle " n i a t o W ^ j i . ^

doskonały 

kraju, który |  l i g
człowieka
O n i x k o t ó , « l » * » ^ > * l
dorobek naukowy

ojczyzny.
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P o l it y k a

y y o k ó ł  rocznicy zakończenia wojny
Łoî Ibs Pastusiaka (SLD ), Polacy, którzy upomnieli się o godną 

^ “^unańsbra polskiego na głównych uroczystościach zo lu u jl 50. rocz- 
M IIrf~ światowej w  Europie, w  istocie upomnieli się o należne

^ *u k c ew  eoropejskm i  światowej polityce. Niezadowolenie z planowa- 
Moskwy premiera Oleksego, wyraził Jan Rulewski (UW ).

uświadczeniu złożonym w 
! »  Sejmie Pastusiak
B S l  ie  » a  Sffi rozum ie 
^ W P o b k i w o b c h o -

'działa szkodę
i interesów parfttwa

I P T p ^ i przypomniał, ie  ostatnio 
• “ ^poUtoimiędzynarodowa 

' J u d k i e m  pub licznych  
“Jn a e t, jikie prezydent Lech  
tfjtefwyśuiiąt wobec lidera SLD  
E d r a  Kwainiewsitiego w  czasie 
z Z m  w Niemczech i planów 

Olebego udziału w 
Lastótiadl w Moskwie z  okazji 

i j u S r  zakończenia w ojny

tam - t j
Dli każdego, kto posiada mim- 

,n  wiedzy w sprawach polityki 
f i S M ©  i H o rozumie na 
g  polegają interesy Polski we 
npólczesnej konste lac ji
Powodowej, jest oczywiste, że 
Uą pofitycy upomnieli się o  interesy 
jg^potpoCiej, o uznanie faktu, żc 
f*iaie tylko była pierwszą ofiarą i 
juto poniosła największe materia I- 
kitabtie straty w wyniku II wojny 
ttfostj, iłe wniosła znaczny wkład w

je j  zw y c ię s k ie  z a k o ń c ze n ie "  —  
powiedział.

T e  incydenty poseł uznał za cząstkę 
problemu, jakim jest "obserwowany od 
ponad 4 lat brak koordynacji w  polskiej 
polityce zagranicznej". Przypomniał, że 
w  m in io n e j k a d en c ji S ejm u 
przygotowywał raport w  tej sprawie. 
M imo zaproszenia, w  pracach nad ra­
portem nie wziął udziału przedstawiciel 
prezydenta. "Skutki tej, niczym nie uza­
sadnionej nieobecności, niestety, nadal 
obserwujemy"— powiedział Pastusiak. 
Stwierdził, że rozwiązania problemu 
nie przyniosło również zainicjowane 
przez Lecha Wałęsę niedawne spotka­
nie z  przedstawicielami rządu i parla­
mentu, poświęcone koordynacji w  poli­
tyce zagranicznej Polski.

Jan Rulewski wyraził niezadowole­
nie nie tyle z  planowanego wyjazdu do 
Moskwy premiera Oleksego, co Tz fa­
ktu nieprzygotowania prem iera do 
godnej reprezentacji Polski".

R u lew sk i je s t przekonany, że  
uroczystości w  Moskwie powinny mieć 
charakter kombatancki. Chodzi mu o 
uczczenie żołnierza, uczestnika wojny. 
"Tymczasem w  świetle zapowiedzi pre­
miera Oleksego wynika, że  wyjeżdża on

na spo tk an ia  z  p o lityk am i, w 
szczególności z  politykami Rosji" —  
p od k reś lił  p ose ł, ch oc iaż —  jak  
zaznaczył— nie ma żadnych gwarancji* 
że takie spotkania się odbędą.

Dla Rulewskiego "bagaż obciążeń" 
tej wizyty wynika z  je j politycznego cha­
rakteru. Słowa premiera Oleksego, że 
"Arm ia Czerwona przyniosła Polsce 
radość wolności", Rulewski określił 
"grzechem  niepam ięci lub brakiem 
znajom ości faktów  historycznych". 
Stwierdził, że  Arm ia Czerwona była na­
pastnikiem w sojuszu z  faszystowskimi 
Niemcami oraz osłaniała pacyfikację 
o d d z ia łó w  N K W D ,  n iszczących  
polskość na ówczesnych terenach RP.

Rulewski poprosił premiera O le­
ksego, aby "zamiast wystawania w  po­
czeka ln iach  p rzed  m ożnym i tego 
św iata", spo tk a ł s ię  z  rosyjsk im i 
żołnierzami, któizy wyzwalali Polskę, i 
żeby w  ten sposób uczcił trud żołnierza- 
kombatanta, a nie polityka.

W iększość Polaków chce, aby pre­
zydent R P  obchodził 50. rocznicę 
zakończenia II wojny światowej w  Pol­
sce — wykazał sondaż przeprowadzony 
w  kwietniu przez OBOP.

W ię k s z o ś ć  —  71 p roc .
wypowiedziała się za uczestnictwem 
prezydenta w  obchodach 50. rocznicy 
zakończenia II wojny światowej w  Pol­
sce, 18 p roc  opowiada się za udziałem 
Lecha W ałęsy w  uroczystościach w  
Berlinie, a 2 proc. wskazuje na Moskwę 
i tyle samo na Londyn.

Konwent Św. Katarzyny o trybie 
wyłaniania kandydata na prezydenta
J Do późnych godzin wieczornych 
[n b* Warszawie kolejne spotkanie 
Zapofo Koordynacyjnego Konwentu 

t kbanyny. Zgromadzeni w  podzie- 
■di plebanii kościoła Św. Katarzyny 
P&iffićełe skupionych w  Zespole 

centroprawicowych, usta­
li procedurę wyłaniania wspólnego 

iładydita obozu lolidarnościowo- 
: J^kjtoJdowego na urząd prezy-

J fo*p6ł zadecyduje m.in. c zy 
|Bj9* ustanie propozycja złożona 
[^prctwodniaąctgo "Solidarności"
; "jrc* Krzaklewskiego, aby wybór

kandydata na prezydenta odbył się w  
"konklawe", tzn. aby wszyscy preten­
denci do kandydowania w  wyborach 
(zatwierdzeni p rzez zespół) wyłonili 
spośród siebie jedną osobę, która za­
gwarantuje największe poparcie w y­
borców.

Innym rozważanym przez prawico­
wych p o lityk ów  i  p rzedstaw ic ie la  
"Solidarności" problemem jest to, czy 
wyselekcjonowani pretendenci lub 
wyłoniony spośród nich kandydat na 
najwyższy urząd w  państwie, powinni 
być tylko oceniani przez czerwcowy 
Krajowy Zjazd "S", czy też owe forum

powinno ostatecznie rozstrzygnąć o 
kandydaturze osoby, która będzie  
reprezentowała obóz solidamościowo- 
niepodległościowy.

Z ja zd  "S " odbędzie  się na po­
czątku czerwca. W edług przyjętych 
w c z e ś n ie j k ry te r ió w  k an dydaci, 

których mogą przedstawiać wszystkie 
ugrupowania Zespołu, muszą zostać 
zgłoszeni do końca maja br. Na spot­
kaniu u sta lan o  rów n ież warunki 
z g ła s z a n ia  k a n d y d a tó w  spoza  
Zespołu, którzy chcieliby zyskać jego  
poparcie w  nadchodzących wyborach 
prezydenckich.

Gospodarka

Oleksy: priorytety polityki gospodarczej nie 
uległy zmianie

.*Utiilpi(3Z£niC Procc8u prywa- 
S J '  reforma system u  
łtej*®*4 *P<>łecznych, opraco- 

R I P W Ś  dynamizującego 
Q ^ o » n i Ctwa mieszkaniowe- 

reformy centrum gospo- 
*2 1 ^ )JPri0fytc,OWc zadania 
k r  f  -  Powiedział pre- 

na spotkaniu z
[ B  i i i  5 oo " ,

Ptzy redakcji "Życia

g o s p o d a rc z e g o "  i s k u p ia ją c ego  
największe polskie firmy państwowe i 
prywatne.

Prem ier przyznał, że  program poli­
tyki gospodarczej obecnego rządu, a 
także główne cele i priorytety tej poli­
tyki są takie same jak rządu Waldemara 
Pawlaka, gdyż "jest to program tej sa- 

- mej koalicji". Prem ier dodał, że  koalicja 
wyciągnęła wnioski ze słusznej często 
krytyki rządu Pawlaka oraz, że  zamie­

rza unikać głównie "opóźnień decy­
zyjnych" w  w ielu  dziedzinach. O le ­
ksy zapow iedział, że  jeszcze  w  maju 
przygotowana zostanie p rzez resort 
finansów nowa, długofalowa ordy­
n a c ja  p o d a tk o w a ,  z o s ta n ie  
rozstrzygnięta sprawa częściowego 
uwolnienia kursu walutowego i stóp 
procentowych, w  najbliższym czasie 
rząd za jm ie się też reform ą sektora 
paliwowego.

Parlament

Sprawozdanie z działalności 
Stowarzyszenia "Wspólnota 

Polska"
Odbyło się wspólne posiedzenie senackiej Komisji Spraw Emigracji I Po­

laków za Granicą oraz sejmowej Komisji Łączności z Polakami za Granicą 
poświęcone zapoznaniu się z działalnością Stowarzyszenia "Wspólnota Polska".

Członkowie komisji otrzymali sprawozdanie z  działalności Stowarzyszenia 
"Wspólnota Polska" w  roku ubiegłym, z  którego wynika, iż koncentrowało się 
ono w  swej działalności przede wszystkim na problemach związanych z naucza­
niem języka polskiego, upowszechnianiu wiedzy o Polsce, umacnianiu pozycji 
społeczno - ekonomicznej polskiego wychodźstwa w krajach osiedlenia oraz 
innych form pomocy Polonii zwłaszcza na Wschodzie.

W  roku ubiegłym z działalności oświatowej, kulturalnej i sportowo-tury­
stycznej prowadzonej przez "Wspólnotę" prowadzonej w  formie przyjazdowej 
do Polski skorzystało blisko 14 tys. osób z  37 krajów. Wśród nich największą 
grupę stanowili rodacy z  Ukrainy, Białorusi, Litwy, Czech, Łotwy, Rosji 
Kazachstanu, a także Niemiec, U S A  Kanady i Węgier.

Drugim ważnym kierunkiem działalności "Wspólnoty" jest działalność 
inwestycyjna służąca budowie "Domów polskich" oraz polskich szkół, przede 
wszystkim dla środowisk polonijnych zza wschodniej granicy. Obecnie prowa­
dzona jest budowa kilkunastu takich obiektów, głównie na Białorusi i Ukrainie.

Oceniając sprawozdanie członkowie komisji podkreślali konieczność 
zwiększenia pomocy, zwłaszcza w  dziedzinie rozwoju małego biżnesu w 
środowiskach polonijnych, rozszerzenia współpracy z  placówkami dyplomaty­
cznymi i konsularnymi oraz zintensyfikowania działań zmierzających do przy­
spieszenia integracji środowisk polonijnych w  różnych krajach.

Denominacja

100 i 200 zł na początku 
czerwca

Najwyższe nominały banknotów — 100 i 200 zł —  zostaną wprowadzone 
do obiegu na początku czerwca br. —  powiedziała prezes NBP, Hanna Gron 

kicwicz-Waltz. N ie  podała jednak jak będą one wyglądać.
Prezes NBP dodała, że obecnie w  obiegu znajduje się już, wartościowo licząc, 

ok. 45 proc. monet (docelowo na każdego obywatela ma ich przypadać ok. 50 
sztuk) i ok. 30 proc. banknotów wprowadzonych po denominacji złotego. Nowe 
pieniądze mają być wyłącznym środkiem płatniczym od początku 1997 r.,zaś stare 
będą wymieniane w  bankach do roku 2010.

Historia

Życie codzienne 
warszawskiego getta w 
książce T. Bednarczyka

"Życie codzienne warszawskiego getta", książka podpułkownika Tadeusza 
Bednarczyka opublikowana przez wydawnictwo "Ojczyzna" w  52 rocznicę po­
wstania w  getcie była przedmiotem konferencji prasowej w  warszawskim Mu­
zeum generała Władysława Sikorskiego.

Pierwsza wersja pracy powstała przed trzydziestoma laty, lecz żaden z 
wydawców nie chciał jej opublikować, ponieważ ujawnia także "niewygodne" 
fakty. Kolaborację i korupcję Gettowej Gminy Żydowskiej, bestialstwo 
żydowskiej policji, czy haniebną działalność "Żagwi", żydowskiej komórki war­
szawskiego gestapo —  stwierdził autor publikacji.

"W  latach 1940-1943 kierowałem z  ramienia Centralnego Komitetu Orga­
nizacji Niepodległościowych, Organizacji Wojskowej i Armii Krajowej 
Wydziałem do spraw Mniejszości Narodowych i Pomocy Żydom —  oznajmił 
Bednarczyk. Z  racji konspiracyjnej funkcji byłem inicjatorem powstania pier­
wszych zbrojnych ognisk oporu w getcie, zorganizowanych przez Żydowski 
Związek Wojskowy. Wkraczanie na teren dzielnicy zamkniętej umożliwiała mi 
codziennie przepustka pracownika Urzędów Skarbowych. Po raz ostatni byłem 
tam nocą z  30 na 1 maja 1943 roku, kiedy hitlerowcy pod dowództwem generała 
Jurgena Stroopa likwidowali bunkry bojowców Ż Z W  i Żydowskiej Organizacji 
Bojowej" —  powiedział autor dziennikarzowi PAP.

mm" i
Wyrok na "łomiarza" — być może 

w najbliższą środę
poniedziałek dojdzie do końcowych wystąpień stron, a w  środę 

wyroku w procesie domniemanego "łomiarza", 
r  n**° o 29 napadów na kobiety, z których 5 zmarło. 20 bm.rS k i! , »  °  29 napadów na kobiety, z których 5 zmarło.

j i ełt ^ ^ ni w Warszawie zakończyły się zeznania świadków. 
I V/ Jest niewinny; grozi

, V f c ( 2 S i  n , P<“ l ó w  
ie d n a  I taLĈ ba

RS ostatnich
sądowy, który

i**.’ ■*mi 7a, P— * ekspertyzę,
Henrykowi

1993 r- mogła *

^  że sylwetka 
^ * nił do sylwetki

nawet kara śmierci, 

widzianego przez nich "łomiarza". 

Znajoma konkubiny 
oskarżonego wystawiła 

mu alibi
Znajoma konkubiny oskarżonego 

Teresa G. wystawiła mu swoimi zezna­
niami alibi na dzień, 'kiedy "łomiarz" 
zrabował swej kolejnej ofiarze kalkula­
tor (jeden z  głównych dowodów w spra­
w ie  zn a le z io n y  p rze z  p o lic ję  u 
Małgorzaty L . —  konkubiny Henryka 
R .). Według Teresy G „  tego właśnie

dnia —  8 marca 1993 r. oskarżony 
przyszedł do niej po południu z  prezen­

tem na Dzień Kobiet.

-Wnuczek ml nigdy nie 
skłamał*

Ponownie wezwana przez sąd Janina 
S. (matka konkubiny Henryka R .) nie 
umiała wyjaśnić sprzeczności między swy­
mi zeznaniami a wyjaśnieniami córki codo 
okoliczności zakupu przez Małgorzatę L. 
inkryminowanego kalkulatora, do czego 
rzekomo doszło na targu w Konstancinie. 
Na poprzedniej rozprawie Janina S. 
mówiła, że widziała go przy zakupie i 
potrafiła go opisać; dziś— wbrew zezna­
niom cóiid —  twierdziła, że odeszła na 
chwilę podczas zakupu, na który dała tylko

pieniądze i nie potrafiła rozpoznać w 
sądzie właściwego komputerka. Pyta­
na, skąd przedtem wiedziała jak opisać 
to urządzenie, odparła, że opowiedział 
jej o  tym wnuczek, a "on mi nigdy nie 
skłamał”.

Po zatrzymaniu Henryka 
R. napady ustały

Proces 30-letniego Henryka R. 
rozpoczął się 2 marca br. Zarzucono mu 
29 napadów na kobiety w Śródmieściu i 
na Mokotowie; większości z nich miał 
dokonać podczas przepustek z więzienia 
w Łowiczu, gdzie odsiadywał (jako recy­
dywista) wyrok za wcześniejszy napad na 
kobietę. Zatrzymano go bezpośrednio 
po kole jnym  napadzie przy ul.

P r o c e s .

Puławskiej we wrześniu 1993 r. Od tego 
czasu napady ustały.

Oskarżony nazwał proces 
‘komunistyczną farsą*
W  procesie, który zdaniem wielu 

obserwatorów miał charakter poszlako­
wy, zeznaw ało  k ilkudziesięciu  
świadków. W iele o fia r mówiło, że  
oskarżony "jest podobny" do "łomiarza", 
ma "podobną sylwetkę"; niektóre "na 
75" lub "90 proc." rozpoznawały w nim 
bandytę, który je  napadał. Henryk R. 
odmówił w  sądzie wyjaśnień, a sam pro­
ces nazwał "komunistyczną farsą”.

Działalność "łomiarza" wywołała 
wiosną i latem 1993 r. panikę wśród ko­
biet w Warszawie; wiele nie wychodziło 
po zmroku z  domu bojąc się napadu. 
P o lic ja  apelowała o szczególną 
ostrożność. Bandyta atakował swe ofiary 
w bramach lub ciemnych podwórkach, 
uderzając w tył głowy tępym narzędziem 
(stąd prasowe określenie "łomiarz") i ra­
bując torebkę z pieniędzmi.
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Pr7.ed jubileuszem szkoły im. Wł. Syrokomli

"Oto jest życie: nic, a jakże dosyć".
(L. Staff)

Szkota Średnia im. Wł. Syrokomli 
ma 40 lat. Ja mam 42. Od 27 lat moje 
życie jest związane z  żydem szkoły. 
Wiele szczęśliwych i radosnych chwil 
przeżyłam w mojej szkole. D o dziś co 
dzieli do pracy idę jak na pierwszą 
randkę: co przyniesie dzisiejszy dzieli? 
Czuję się szczęśliwa, że jestem nauczy­
cielką i pewnie wielką rolę w  moim wy­
borze zawodu odegrały nauczycielki, 
które mnie uczyły i wychowywały. 
Zakłada się, że częsta zmiana wycho­
wawców szkodzi wychowaniu, ale w 
moim przypadku było inaczej. Miałam 
cztery wychowawczynie w  dągu ośmiu 
lat nauki, każda była inna, a wszystkie 
razem tworzyły ideał nauczyciela.

Gdy w  roku 1960 przyszłam do 
pierwszej klasy, pierwszą moją wycho­
wawczynią była p. Helena Wasilewska. 
Zapam iętałam  ją  jak o  elegancką 
starszą panią, która była zawsze - 
zrównoważona i uśmiechnięta, pomi­
mo że miała nas około 40. W I  klasie na 
koniec roku szkolnego każdy z  nas na 
pamiątkę od nauczycielki otrzymał 
książeczkę. Ja mam "Na jagody”. Nigdy 
nauczycid nie zarabiał za dużo i był to 
gest, który mnie wzruszył, nawet wtedy. 
Pamiętam, byłam bardzo zdziwiona, że 
pani każdemu kupiła inną książeczkę, 
inne życzenia mu wpisała. Chyba pani
H. Wasilewska niejeden dzień myślała, 
komu jaką książkę sprezentować, aby 
jakoś go wyróżnić i nagrodzić. Ten gest 

tak na mnie podziałał, że pracując w 
szkole staram się też obdarować ucz­
niów książką.

Pani H. Wasilewska — to dla mnie 
na ca łe  ży c ie  w zó r nauczycie la. 
Pamiętam 1 września, mój pierwszy 
dzień w  szkole. Pani odczytywała listę 
uczniów i moje imię odczytała Albin, a 
nie Albina, widocznie przy wpisywaniu 
popełniono błąd, bo kiedy wstałam i 
okazało się, z e  nie jestem chłopcem, 
pani bardzo się zdziwiła, ale i  udeszyła.
A  chłopcy zaczęli się śmiać, któryś od 
razu dał mi przezwisko. Nauczycielka 
przeczekała największy hałas, a potem 
zapytała,jak mnie nazywają w  domu. W  
domu byłam Lalą. Od tej chwili i pani, 
i dzied mówiły tak do mnie— Lalka—  
przez wszystkie szkolne lata. 1 tak w 
każdej sytuacji p. Wasilewska potrafiła 
pomóc, doradzić, znaleźć Salomonową 
radę. T y lko  wtedy, gdy zaczęłam 
pracować w  szkole, zrozumiałam jakie 
to jest trudne.

Szkoła nasza znajdowała się na­
przeciwko kościoła św. Rafała, w  bra­
mie, w  dwóch niewielkich budynkach, 
k tó re  s to ją  d o  dziś . D o  b u fe tu , 
biegaliśmy przez podwórko, a tam były 
najczęściej pączki z  dżemem w  cenie 1 
rb. Korytarze były ciasne i mroczne, 
biegać można było tylko po podwórku, 
które też wielkie nie było, ale zawsze 
coś. N ie raz otrzymywaliśmy piłką ód 
grających starszych chłopaków. W  
każdej klasie stał duży p ieci nasza pani 
często zimą grzała ręce przy piecu, 
zamyślona, zapatrzona w  przeszłość. 
Najtrudniejsze dla mnie w  I  kl. były 
lekcje kaligrafii. Pisaliśmy stalówką i 
atramentem, literki wypisywaliśmy 
wolno i starannie. Niestety, kleks był

częstym gościem w  moim zeszyde, a 
nieposłuszna stalówka pisała krzywo. 
Pan i z an ie lsk ą  c ie rp liw o śc ią  
poprawiała moje koślawe literki.

Pani Wasilewska była wielce ta­
ktowna. W  tamte odległe czasy w  naszej 
klasie nie było ani agitacji, ani przymu­
su przy wstępowaniu do organizacji 
pionierskiej. Wstępowali ochotnicy. 
Wala Norejko, Marysia Rodziewicz i ja 
nie byłyśmy pionierkami i byłyśmy z 
lego dumne. Nasza pani ładnie grała na 
pianinie i kiedy dowiedziała się, że  też 
mam pianino, doradziła mi wspaniałą 
nauczycielkę muzyki p. Klementynę 
Poletyłło i dała m i Wiele nut.

W  5 klasie naszą wychowawczynią 
była p. Zinaida Subaćiuviene. Była zna­
cznie młodsza od p. Wasilewskiej, ale 
opiekowała się nami jak matka. Uczyła 
nas matematyki. Była świetną specja­
listką, tłumaczyła tak dostępnie, że 
wszyscy polubiliśmy matematykę i 
naszą wychow aw czyn ię . Pan i Z .  
Subaćiuvienć wiele czasu poświęcała 
nam po lekcjach. Zawsze miała czas, 
n igdy n ie odm ów iła pom ocy, n ie. 
śpieszyła do domu, chociaż miała 
rodzinę. Organizowała wycieczki do ki­
na, muzeum, dekawe lekcje wycho­
w aw cze , p od czas  k tó rych  
rozwiązywaliśmy wiele ważnych dla nas 
problemów.

B yła naszą w ych ow aw czyn ią  
niespełna dwa lata. Została dyrektorką 

szkoły i stała się je j dobrym aniołem 
stróżem przez prawie 20 lat. O  szkołę 
dbała jak  o  własny dom. W  dużym sto­
pniu właśnie dzięki je j staraniom mamy 

obecny gmach naszej szkoły. Jako na­
u czycie lka  i d yrek torka  pan i Z .  
Subaćiuviene była bardzo wymagającą 
względem siebie, kolegów i uczniów. 
Jednak do naszej klasy czuła sympatię 
Lubiła nas. Czuliśmy to  podczas lekcji, 
podczas rozmowy z  nią na przerwie, czy 

w drodze ze  szkoły do domu.
Pani Z . SubaĆiuviene została u nas

ma tema tyczką, a myśmy otrzymali 
now ą w ych ow aw czyn ię . I zn ów  
dopisało nam szczęście. Została nią 
młodziutka i piękna polonistka Maria 
K o m o g o ro w a . M ię d zy  sobą 
nazywaliśmy ją  "śliczną Marysią". Za­
wsze uśmiechnięta, uprzejma, zadbana. 
Siedzieliśmy na je j lekcjach wpatrzeni 
w  nią jak w  obrazek i wsłuchani w  każde 
je j słowo. Pewnego razu poszliśmy z 
koleżanką powinszować naszą panią z 
okazji 8 Marca. Byliśmy w  8 klasie 
Wpadliśmy bez uprzedzenia, a pani 
Maria nie oczekiwała gośd. Zostawiła 
nas w  salonie i  powiedziała, że dopóki 
się nie umaluje, to się nam nie ukaże. 
Taka była. Niestety, wkrótce opuściła 
szkołę.

Mieliśmy nową wychowawczynię 
—  p an ią  R e g in ę  N a u m ow icz. 
Pamiętam, jak po raz pierwszy weszła 
do klasy. Było to w  połowie roku szkol­
nego. Miała być historia. Bałagan w  
klasie taki, jak  zwykle w  40-osobowej 
klasie bywa.Byliśmy bardzo rozhukani. 
Nagle otworzyły się drzwi i weszła dy­
rektorka p. Subaćiuviene z nieznaną 
nam nauczycielką. Stanęły przy tablicy. 
Nastała chwila ciszy, w  czasie której 
patrzyliśmy na nową panią, a ona 
starała się spojrzeć w  oczy każdemu z 
nas, jakby chciała zajrzeć w  najgłębsze 
tajniki duszy, odgadnąć, czego się po 
nas można spodziewać, jak  odnaleźć 
drogę do serca.

Pani Regina Naumowicz też była 
młoda, na pewno daleko je j było do 
trzydziestki, ale była zupełnie inna niż 
p. Kom ogorowa. Była poważniejsza, 
bardziej surowa i z  początku wydawała 
się nam jakaś nieprzystępna. N ie  była 
skora do żartów. Baliśmy się jej trochę. 
A le  już wkrótce potrafiła pozyskać na­
sze zaufanie, a ja  polubiłam ją  serdecz­
nie. A  sprawiły to  moje jedyne w  szkole 

wagary. O tóż w  klasie naszej połowę 
stanowili chłopcy. N a  pewnej przerwie 
założyliśmy się z  nimi o  to, czy potrafię

pójść na wagary. Byłam jedną z  le­
pszych uczennic i większość nie mogła 
uwierzyć, abym odważyła sięna wagary. 
A le  ja zawsze lubiłam ryzyko i byłam 
hazardzistką. Poszłam. N a  świadka 
wzięłam chłopca, z  którym siedziałam 
w  jednej ławce —  Jurka Korolewicza. 
K ied y  n a za ju trz  w ychowawczyn i 
stanęła przed klasą i zobaczyła naszą 
ławkę pustą, jakimś szóstym zmysłem 
wyczuła coś niedobrego. Następnego 
dnia zapylała mnie, gdzie to byłam. N ie 
chciałam kłamać i opow iedziałam  
otwarde o  wszystkim, chociaż serce go­
towe było wyskoczyć z  obawy pized 
karą. I Cóż robi p. Naumowicz? Okazu­
je  zrozum ienie. C ieszy się, z e  n ie 
skłamałam, m ówi d o  mnie d ep ło  i 
mądrze, ju ż teraz nie pamiętam o  czym, 
ale podczas tej rozmowy przyrzekłam 
sobie nigdy więcej nie wagarować. Były 
to moje jedyne wagary w  szkole. Od. 
c zasu  ta m te j s z c z e r e j  ro zm ow y  
zrozumiałam, że  wychowawczyni jest 
mi przyjacielem i ta przyjaźń pozostała 
do dziś.

Wróciłam do szkoły w  1976 roku 
też dzięki mojej wychowawczyni, p. N a ­
umowicz. W  szkole była potrzebna bib­
liotekarka i pani inspektor zadzwoniła 
i zaproponowała mi tę pracę. Kiedy 
przyszłam pierwszy dzień do pracy, 
powiedziała: "W itaj w  domu”. Było to 
najmilsze przywitanie, jakie kiedykol­
w iek  w  pracy słyszałam , b y ło  jak  
błogosławieństwo.

W  roku 1978 otrzymałam klasę, 
którą uczyłam i wychowywałam aż do 
roku 1989, do ukończenia przez je j ucz­
niów szkoły. Jest to  chyba ewenement 
w  naszej szkole, że  klasa przez wszy­
stkie lata miała jednego nauczydela- 
wychowawcę. I  tu zastanawiam się, jak 
c iekaw ie u łożyły s ię  m o je  losy: ja  
miałam 4 wychowawczynie w  dągu 8 lat 
nauki, a te  dzied  przez 11 lat miały 
mnie jedną. K tóż zrozumie, co  jest le ­
psze. Jedno w iem , że  znałam  j e  i

kochałam jak własne dzieci. V ,  
wdzięczna losowi, że tale się *uio 
były to  najpiękniejsze lata mego w *  

W ypadły te moje w spo^C j- 
bard zo  chaotyczn ie . W  zaud 
chciałam napisać o swoich wychowie 
czyniach. A  iluż w  naszej czkolehl 
innych wspaniałych nauczycieli w /  
uczyli mnie, moją córkę, moich > 
niów i pracują dotychczas, np n i 
Earbuikiene, p. Helena N o re iiS  
zawszę energiczna i uśmiechnięta^ 
p. Jarosław Stankiewicz, który 
studentem uczył nawet rneim ■
G łę b o k i m w  m 111
pozostawiła śp. Lidia Wasilie^ 
"Wasilisa". Cudowny specjalista,*  
swoim zawodzie, wspaniały człowjj 
który całe swe żyde  poświęcił szkoli 
każdą k lasą, z  każdym ttczni- 
p o tra fiła  zn a leźć  wspólny j ^ ?  
za c iekaw ić . Szanowali i łubin 
największe łobuzy w  naszej 
Lubiliśmy ją, bo nigdy p od c zJ u * 
nie zaglądała do notatek, bardzo * 2  
z  literatury umiała na pamięć, a n r* 
lekcjach była cisza jakw kośdełe. 1*5 
właśnie dlatego postanowiłam n«Z! 
stud iować literaturę rosyjską?! 
szanowałam i wielbiłam człowiek* 
który je j uczył.

W ielu było i  jest wspaniałych o, 
uczycieli w  naszej szkole. T y i  ^  
wszym, w  dawnych pow ojennych^ 
na pewno nie było najłatwiej. Z  widu 
względów uczyć polskie dzieci w poi. 
skięj szkole w  radzieckiej Litwie byfe 
zadaniem trudnym, ale jakże szlachet-

Pamiętam, będąc w  7 klasie, fe  
poszłam do szkoły na Święta Bożego 
Narodzenia. Podczas lekcji wychów*, 
czej p. Naumowicz spytała, dlaczego 
nie byłam w  szkole. Z  niewinną minh 
odpow iedziałam , że  przedeż były 
święta. Biedna p. Naumowicz! Byfa

między młotem a kowadłem. Ale, mon
zdaniem, znalazła wyjście. Pow iw t^  

że  w  naszym państwie takiego feta  

nie ma, a le ja  za nieobecność nie byłan 

ukarana. I  było w iele takich wypadków, 
kiedy rozumieliśmy s ię  bez słów. Pned 
świętami idąc do domu, życzyliśmy *> 
bie po dchu wesołych świąt. W dniu 
święta przynosiliśmy domowe ćtta, 
wielkanocne kraszanki, częstoml&ny 
się nawzajem. C h o d a ż  byliśmy wsztole 
i  lekcje odbywały się  jak  co dzień, to 
jednak czuliśmy, ż e  je st święta 

1 Boli mnie, kiedy się  dziś mówi, że 
tradycje naszej szkoły, to były tradycje 
sowieckie. Oczywiście, mówią to lo­
dzie, którzy pracują w  naszej szkole za­
ledwie parę lat, ale pomimo lo — boi. 
Tradycje naszej i każdej tutaj pottkj 
szkoły nigdy nie były sowieckie. Sun­
no się zachować język, kulturę, ciągłość 

pokoleń, pamięć historyczną. A  to me 
było takie proste, jak się dziś wydaje.

Mam nadzieję, że uczniom, 
k tórych  uczę, potrafię zaszczepić 
m iłość do naszej szkoły. Jeżeli po 
następnych 40 latach liczba ńcmtóri 
jakość nauczania w  naszej szkole się nie 
zm ien i, będzie to znak, że wiele 
pokoleń nauczycieli pracowało nie n 
próżno.

Z  okazji Jubileuszu pragnę życzyć 
swojej szkole rozkwitu, śtłjjr, enerju. 
utalentowanych uczniów i mądiydiM- 

uczydeli oraz stu lat!

A lb in a  DRZEWIECKA

N A  ZDJĘCIU: uczniowie H U** 
razem »  swą wychowaaynłą Ho** 

Wasilewską.
Z d ję c ie  z  archiw um  siAot*

Ustawa Republiki Litewskiej nr 1-829 z 28 marca 1995 r.

O wcieleniu w życie ustawy Republiki Litewskiej 
o samorządzie terytorialnym

Artykuł V. Z  chwilą wejścia w  żyde 
ustawy Republiki Litewskiej o  samo­
rządzie terytorialnym inne ustawy i 
akty prawne oraz uchwały rządu R e­
publiki Litewskiej obowiązują o  tyle, o 
ile nie kolidują z  ustawą o  samorządzie 
terytorialnym, a kolidujące w  dągu 
miesiąca od wejścia w życie tej ustawy 
mają być unieważnione bądź uzgodnio­
ne z założeniami ustawy o  samorządzie 
teiytorialnym.

Rząd Republiki Litewskiej przygo­

towuje i zgłasza Sejmowi do rozpatrze­
nia:

1) do 5 kwietnia 1995 r.— projekty 
nowelizacji ustaw, kolidujących z  
ustawą o samorządzie terytorialnym;

2 ) d o i  września 1995 r. —  projekt 
ustawy Republiki Litewskiej o  stolicy.

Artykuł 2. Pełnomocnictwa rad sa­
morządowych niższego szczebla wyga­
sają z dniem wyborów do rad samo­
rządowych.

Pełnomocnictwa funkcjonariuszy

rad samorządowych, wybranych lub 
mianowanych zgodnie z  a r t 8 ustawy 
Republiki Litewskiej o  zasadach samo­
rządu terytorialnego (przewodniczą­
cych rad, ich zastępców ), art. 12 
(merów, starostów, ich zastępców), art. 
17 (m e ró w , n ac ze ln ik ó w , ich  
zastępców, sekretarzy zarządów) wyga­
sają z  dniem , w  k tórym  zostan ie  
zwołane pierwsze posiedzenie nowo 
wybranej rady samorządu.

Artykuł 3. Nowo wybrane rady sa­

morządowe na swym pierwszym posie­
dzeniu m ogą z lec ić  pełn ienie obo­
wiązków funkcjonariuszom, wyszcze­
gólnionym w  art. 2  niniejszej ustawy do 
chwili sformowania instytucji wyko­
nawczej samorządu, przyjęcia doku­
mentów oraz przydzielonych im dóbr 
materialnych.

Po sformowaniu samorządowych 
instytucji wykonawczych umowy o 
pracę z powyższymi funkcjonariuszami 
nie mogą trwać dłużej niż miesiąc

A r ty k u ł 4. Funkcjonariuszom, 
wskazanym w  art. 2, o  ile nie zostali oni 
wybrani ba d i  mianowani na nowy ter­
min i nie można ich zatrudnić w  poprze­
dniej pracy (obow iązkach ) lub nie 
można za ich zgodą przenieść do innej 
p ra cy , w y p ła ca  s ię  o d p ra w ę  w

w yso k ośc i ich tnym ieiię®0 ^  
średnich poborów. ,

Artykał 5. Sformowane *  
ustawy o zasadach samorządu*®^ 
rialnego sekretariaty rad samon? L  
wych i  wydziały zarządów 
oddziały reorganizuje«ęwadaj*®“ ^ 
cje samorządowe, a służty 
—  w  służby kontrolerów tuooroP0'

" yC*rty ta M . U chw ^nrl'542. ^  
Republiki Litewskicf 1 1<
"O  wóden iu w iyete 
Litewskiej o  p t
nym" (D ł  U ,  1994, nr J5-1W  

za nieważną.
O gtiam m  r m itń i  * )  r  

S rjm  Republiki L ilm U *

Alg irtjM  u k a z a ć
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OSTATNI Z GNIAZDA MISJONARZY WILEŃSKICH
< * «
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< n M i

^ „ U fc u io U

(Krystyna ROSTOCKA)

kwłride 1945 roks — p4* w id *  temu —  z rąk Abpa 
kitf* *• J *An jk «w ik lego  otrzymał święcenia 

* prt>bc**ci psrmfil w Suderwie ks. Adolf Trusewicz. 
'HT ^ a ^ n r m  i  kohorty tych księży na Wileńszc^rfnie, 
^ ^ ^ p g t t s A y p n KdrtswłoćaTtelnikowi, większości z 
^ n-nT**r»  * dawna. Swoim bezgranicznym odda- 

^nfliłeBogai wiernym, pokory Iskromnością, a rara- 
gfcią mkaibit szacunek i miłość wszędzie tam, 

pnjoło m« spełnić swój duszpasterski obowiązek, 
gltpely rfrowolńe sprawiły, ia  Dostojny Jabllat w 

JaMkoeza znalazł się na k w a ji  w Centnun 
£ rb jt4  GracfMZcwem, gdzie odnaleźliśmy Go prosząc o
^^c^oąnnmowf.

Dzieciństwo. U źródeł powołania.
U^dd aę w ptzcddzicd Wszystkich Świętych roku 1919 w 

gj—I, M ąęh. W wielodzietnej rodzinie był 9 z  ll-ściorga 
jjeó. Ojdec miał 4 hektary ziemi i dorabiał jako stolarz, matka 
-gydrib dom, wychowywała dzieci, była cichą i pobożną ko- 
ftq.Ugff” 5 w szkole chłopiec jednocześnie od najmłodszych 
ictlmyl do Mszy św-Pewnego razu, po ukończeniu 4 klas ojciec 
„namowie z nauczycielem Edwardem Styszyńskim zapytał, co 
^jn^z^nan. Odpowiedź brzmiała: musi zostać księdzem. 
C& bedv rodzina nie była zamożna, by móc wysłać chłopca na 

Brięseoim kosztem.
Nwczybd poradził zwródć się w tym celu do O .O . Misjona- 

f̂córry prowadzili gimnazja zakonne w Krakowie i Bydgoszczy. 
fem a odpowiedź była niepomyślna, wyznaczono płatę za naukę 
■f i  miesięcznie, co przekraczało skromne możliwości rodziny, 
In nnczyrid, nie dając za wygraną, napisał ponownie. Już w  

aa pole, gdzie przyszły gimnazjalista kopał z  matką karto- 
fepnYTuaiooo telegram: natychmiast przyjeżdżać do Bydgosz- 
ay. W daleki lwiąt odwoził malca z  pobliskiego Landwarowa 
didek J. Charukiewicza (ob. ks. w  Duksztach— au t), jako że  był 
tokposm i muł jednorazowy bezpłatny bilet w  roku.

Lata gimnazjalne. Bydgoszcz I Kraków.
Nieśmiały, zalękniony 12-lalek tęsknił za domem. Jeżeli podczas 

aj£ modlitw <zy zabaw zapominało się o  nńn, to  gdy zostawał 
aazorsn tam na sam ze sobą tęsknota wzmagała się do łez. Dopie- 

nttbcjejąuńD^ipopowrockdonaulddttopiecjużniewyd^
■ę uk zagubiony jak przedtem. Po roku nauk gimnazjum przenie- 
■rofoKnkow. Sześć lat spędzonych wgrodzie podwawelskim na 

okiyae poiortawfly niezatarty ślad w  duszy. Zabytkowe mury 
tió*iw,cih niepowtarzalna atmosfera miasta, nawet dzwon Zyg- 

kształtowały caobowoić przyszłego księdza. A  było z  
ajo^tierat cotygodniowa spowiedź, codzienna msza z  Komunią 
fc nłznorodne wykłady, praca nad sobą, wycieczki.

Ki drogim roku o mały włos nauka nie została przerwana, 
booiem opłaty. Z  pomocą osób życzliwych, a także 
korepełytonkieh udało się utrzymać i w  1938 r. zdać 

Ni naturę

Powrót do Wilna. Wojna
FoliUch nauki w Krakowie i pomyślnie zdanej maturze dalszą 

^Pty»jtótyIko jedna— do 2-letniego nowicjatu przy kościele 
przy uL Subocz. Niedługo potem nadszedł krwawy 

Władze sowieckie natychmiast cofnęły kartki 
i przełożony postanowił rozwiązać nowicjat.

1̂ “ * Ptatywać nauki, młodzieniec wstąpił do Liceum im. 
pny ul Bakszta, które wtedy prowadził Wacław Sta- 

-Prof. USB, wybitny uczony i wielki patriota. Atmosfera w 

raC™yU c W2n'os*a» dzień nauki zaczynał się i 
W listopadzie 1939 r. jednak i liceum zostaje 

8 °*ł* ln*in zebraniu w  podziemiach liceum jego  wy- 
* *  * *  pnysi^ę wierności ideałom, krzewionym w 

do młodości", deklamowana przez jednego 
moment pożegnania z  gimnazjum. 

Vł^ T ^ n*23uin j®- A.Mickiewicza (jużwtedy 3vidurine), 
*** { * 3 * ° ^ *  Ducha, gdzie 21 czerwca 1941 r. zdano

fnalura*ny. a 22 rano pierwsze pociski niemieckie
™  “* P°Wuką Pohulankę.

Powiedzieć Chrystusowi "tak"
Lato spędził u Misjonarzy, by od jesieni rozpocząć naukę w 

Seminarium Duchownym przy ul. Mostowej. Trwała ona do marca 
1942 r., kiedy to  Opatrzność sprawiła, że  przypadkowy wyjazd w 
dniu wolnym od zajęć uratował od aresztowania. Wszystkich kle­
ryków osadzono na Lu  kiszkach, więc pozostawać w  mieście byk) 
niebezpiecznie. Udało się przedostać do krewnych we wsi Sorok 
Tatary i tam ukrywał się w  stodole drętwiejąc ze strachu na każde 
szczekanie psa w  podwórzu. Z  pomocą ks. K. Kułaka i właściciela 
fabryki w  Grzegorzewie znalazło się zatrudnienie, najpierw w 

kotłowni, później miejsce woźnego w  Wilnie.
W krótce potem przy kościele św. Michała Litwinom udało się 

powołać seminarium, gdzie była możliwość kontynuacji nauki, 
uzyskiwania zaliczeń. Ponowne ukrywanie się przed kopaniem 
okopów w  1944 r., moment walk o  W ilno, wreszcie powrót Abpa 
R . Jałbrzykowskiego i otwarcie ponownie seminarium. Dni 
wytężonej nauki i poprzednie zaliczenia umożliwiły nadejście 
chwili, kiedy młody człowiek staje przed bardzo trudnym zada­
niem: powiedzieć Chrystusowi słowo "tak", a biskup nakłada ręce 
i przyjmuje tę obietnicę, która dziś liczy 50 lat.

Uskrzydlone wieże 
na Górce Zbawiciela

Każdy człowiek przeżywa kiedyś próbę wyboru dalszej drogi. 
Był taki moment i w  życiu młodego księdza, kiedy pewnego dnia 
wezwany do O . P rzełożonego musiał zadecydować: przyjąć 
święcenia zakonne i zostać, czy wyjechać do Krakowa.

P o  długich rozmyślaniach i całonocnych czuwaniach modli­
tewnych przyszło postanowienie: zostać. "Niech Pan Jezus będzie 
podstawą tego zamiaru" —  rzekł O. Przełożony, opuszczając W il­
no i zostawiając opiece młodego księdza świątynię Wniebowstą­
pienia Pańskiego— przyczółek Zakonu Misjonarzy. "Ten dzień na 
zawsze pozostał w  mej pamięci. Gdy wracałem z  dworca, stanęły 
mi w  oczach wieże kościoła i ogarnęło przerażenie, że oto zostałem 
sam i co  dalej pocznę? Widocznie w  tym momencie rozsypywało 
się moje własne "ja" i rodził się we mnie nowy człowiek, który 
nadzieję pokładał tylko w  Bogu".

Początki pracy w  parafii były owocne, patriotycznie nastawio­
na młodzież skupiała się wokół kościoła, było wesoło i głośno. A ż  
nadszedł luty 1949 r., kiedy jeden po drugim zaczęto zamykać

kościoły. Jako pierwszy, padł kościół ŚiŚ. Jakuba i FUipa, po nim 
Ś. Jana, a 14 lutego przyszła kolej na Misjonarzy.

"Po powrocie z  miasta siostry Niepokalanki poinformowały, te  
przychodziło 4 ludzi z  ispołkomu. Domyśliłem się, w jakim celu,więc 
szybko zabrałem Przenajświętszy Sakrament i zaniosłem do Ostrej 
Bramy. Wkrótce nieproszeni goście zjawili się ponownie. W  ręku 
mieli papier urzędowy: "na mocy decyzji komitetu ds. religii w  M o­
skwie kościół zamyka się". Kazano oddać klucze, drzwi zamknięto i 
opieczętowano. Opuszczałem progi świątyni ze ściśniętym sercem, a 
łzy utknęły mi w  gardle. Wieczorem ludzie zebrali się na Różaniec, 
powiedziałem, że kościół został zamknięty".

W  isp o łk o m ie  żądano podp isu  o  w yrzeczen iu  się 
przynależności do Zakonu, czego nie zrobił, wtedy kazano opuścić 
Wilno.

Od parafii do parafii
Wyjechał najpierw do Ponar, ukrywał się w  Czarnym Borze, 

czynił próby uzyskania zameldowania jako organista. Tułaczka 
trwała do czasu, aż z  Kurii nadeszła nominacja do Turmont, gdzie 
przepracował 4,5 lala. Po  Turmontach były 2,5 roku w  O  łanach, 
to  ju t  n iedaleko M ejszagoły, a znaczy blisko ks. Józefa 
Obrębskiego, który w  każdej potrzebie przychodził z  pomocą. 
Ludzie w  parafii byli niezwykle przychylni, skromni i szczerzy, a 
choć lata to były biedne, wspomagali, czym mogli.

Suderwa. Lata trudu i znoju
W 1956 r. biskup Paltarokas polecił Suderwę, dokąd i przybył 

ks. Ad o lf Trusewicz 11 stycznia, w  40 stopniowy mróz, by zostać 
wikarym przy ks. Kretowiczu, a w  grudniu po jego śmierci objąć 
parafię na długie i trudne lata. Lata panowania ideologii materia­
lizmu i aterzmu, które na różne sposoby niszczyły fundamenty 
wiary. N ie mogąc zniszczyć fizycznie, używano bardziej perfidnych 
sposobów, by wmówić ludziom, że nie istnieją prawdy wieczne.

A  ileż było przypadków, gdy najmniejsze uchybienie groziło 
przykrymi konsekwencjami i dla proboszcza, i dla parafii A le Pan 
Bóg czuwał nad wszystkim, obok była pomocna ręka ks. Józefa. 
"Jestem szczęśliwy, że los mi dał go  za sąsiada i współtowarzysza. 
T o , kim byłem i jestem  przez te  wszystkie lala, po Bogu 
zawdzięczam ks. Józefowi". Tak pracowało się, mimo systemu i 
stawianych przeszkód. Zawsze były procesje, śpiewał chór. Udało 
się zachować 9 Kółek Żywego Różańca. Choć nie wolno było uczyć 
dzieci katechizmu, tylko egzaminować, po kryjomu to się robiło. 
Wpajano każdemu dziecku prawidło, by zapytane, kto uczy je  
katechizmu, miało jedną odpowiedź: mama lub babcia, a ksiądz 
tylko egzaminuje. Tak udawało się przekazywać podstawowe pra­
wdy wiary. Prawdziwym przeżyciem dla księdza był powrót religii 
do szkoły. N ie  kryjąc łez przekroczył ks. Ado lf przed 4 laty progi 
szkoły po 40 letniej przerwie.

Misjonarz — znaczy posłaniec
Ksiądz A d o lf wspomina, jak przez długie lata nieoficjalnie 

pełnił obowiązki kapelana w  środowisku ludzi nauki i sztuki: udzie­
lał ślubów, chrzcił, spowiadał, grzebał. D o niego, księdza Polaka, 
przyjeżdżali Litwini, ufając i prosząc o  posługę kapłańską. W  ten 
sposób kiedyś zapoznał się z  Tomasem Venclovą, który pamięta o 
tej znajomości do dziś. T o  właśnie on pewnego razu przywiózł do 
Suderwy małomównego, o wnikliwym spojrzeniu człowieka, który, 
jak okazało się później* był nie kim innym, tylko przyszłym nob­
listą. Był to bowiem Josif Brodskij. Przyjeżdżał potem sam, by 
porozmawiać o  religii, filozofii, posłuchać gry na organach.

Daleko pozostał tamten dzień, kiedy biskup przyjął ten jedyny 
wybór, włączając G o do grona sług Pańskich. Może tych chudych 
lat było więcej niż tłustych. On to lepiej wie. "Z  lat zasiewania w 
zielonej dolinie tak wiele wy kiełkowało i wzrasta ku radości".

‘Drogi Konfratrze...",
tymi słowy zaczyna się list od Generała Zgromadzenia Misjo­

narzy Roberta P. Maloney, który w  tych dniach nadszedł z  Rzymu. 
W  nim wyrażona jest wdzięczność "w imieniu Zgromadzenia, ubo­
gich i tych wszystkich, którzy mieli udział w owocach TWojcgo 
Oddania się Panu za wierne i bezgraniczne oddanie".

A  ks. A d o lf modli się i powrócił do Suderwy, a w skrytych 
marzeniach, kierowanych codziennie do Ojca Najwyższego, modli 
się również o  powrót Misjonarzy w  progi świątyni na Górce 
Zbawiciela, by móc przekazać kaganek ogniska, które chronił 
przez te pięć dziesięcioleci.

Czesława PACZKOW SKA
NA ZDJĘCIU: Dostojny Jubilat ks. Adolf Trusewicz.

F o t M. Paluszkiewicz
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w szkołach — z pomocą Duńczyków
na się przydać dyrektorom , k tórzy 

p ra g n ą  z r e o r g a n iz o w a ć  s w o je  

szkoły .

W  op a rc iu  o . id e e  zn a n e go  

du ń sk iego  te o lo g a ,  p ed a g o g a  i 

p isa rza  N .  G ru n d tv ig a  b lisk o  40 

p ed a g o g ó w  s zk ó ł p ań stw ow ych  i 

pryw atnych  na L itw ie  w sp ó ln ie  z  

k ie ro w n ic tw em  duńsk ich  insty­

tu cji ośw ia tow ych  ro zp a tryw a ło  

m o ż l iw o ś c i  d e m o k r a t y z a c j i  

szkół, s tw orzen ia  p rzych y ln ego  

m ik rok lim atu  w ś ró d  n au czyc ie ­

li, za c ieśn ien ia  w ię z i p ed a go ga  z  

w y c h o w a n k ie m  o r a z  z a a n g a ­

żow ania rodziców  d o  działalności 

s zk o ły .

Pon ieważ w  szkołach duńskich 

wychowanie demokratyczne od  daw­

na ju ż  z o s ta ło  u g ru n to w a n e  i 

rozwinięte bodajże najlepiej w  Euro­

pie, d o  kierowania seminarium za­

proszono trzech kierowników alter­

natywnych szkół tego  kraju: jeden z  

nich reprezentował wyższą szkołę lu­

dową, drugi— tzw. "wolną" i trzed—  

instytucję kontynuującą kształcenie. 

80 proc. potrzeb tych uczelni pokry­

wa państwo, a pozostałe —  rodzice 

wychowanków.

T o  seminarium, zorganizowa­

ne p rzez M inisterstwo Oświaty i 

Nauki wspólnie z  Litewskim  K ole ­

g iu m  W y c h o w a n ia  D e m o k ra ­

tycznego oraz Litewskim  Instytu­

te m  K w a l i f ik a c j i  P e d a g o g ó w  

stanowi wstęp d o  projektu "W y­

chow anie tolerancji: m etodyka i 

praktyka” . W  tym forum , przewi­

d z ia n ym  w  c ze rw c u  w  W iln ie  

wezm ą udział doradcy metodycy, 

naukowcy, pedagodzy, odbędzie  

się dyskusja, jak  zaszczepić wycho­

wankom tolerancję, a także zam ie­

rza się przygotować książkę dla na­
uczyciela przedm iotu wychowania 

demokratycznego.

Dziś i jutro — "Biały 
jeleń" na Małej Scenie 

w Akademickim
Zgodnie z wcześniejszą zapowie­

dzią, informujemy wszystkich zaintere­
sowanych Czytelników, te  dzisiaj (22 
kwietnia) na Małej Scenie wileńskiego 
Akademickiego Teatru Dramatyczne­
go wystąpi gościnnie warszawski Teatr- 
Studio. Goście zaprezentują akcję pt. 
"Biały jeleń", której autorem (sceno­
grafia, scenariusz, reżyseria) jest znany 
w P o lsce  artysta plastyk Stasys 
Eidrigevićius, onże— główna, wiodąca 
postać akcji.

W  związku z tym występem wczoraj 
w  wileńskim Akademickim Teatrze Dra­
matycznym odbyta się konferencja pra­
sowa z udziałem Stasysa Eidrigcvićiusa i 
warszawskiej trupy aktorskiej. Przebieg 
tej konferencji zrelacjonujemy We wtor­
kowym (25 kwietnia br.) numerze nasze­
go dziennika.
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Międzynarodowy Rok Katyński A. D. 1995

Ziemia Wileńska pamięta
"B iu le tyn  K atyńsk i" (n r  40, 

Kraków 1995), redagowany społecznie 
przez Instytut Katyński w Polsce, 
zamieścił zdjęcie (wykonał je  Jan Lewi­
ck i) krzyża o fia rom  K atynia z 
Wi leń szczyzny, który stanął na cmenta-, 
rzu w Rudnikach (fundator pani Irena 
Aładowicz) w  rejonie- solecznickira, 
oraz moją publikację pt. "Przypomina o 
N ich  krzyż w  R udnikach ". 
Przygotowałem ją  na podstawie swojej 

książki "Rachunki nie zamknięte" i 
artykułów w "Kurierze Wileńskim".

C iąg dalszy k resow ej lis ty  
katyńsk iej i zw iązanych  z  nią 
poszukiwań zapoczątkowanych na 
łamach "K. W ." i  rozwiniętych w  "Ra­

chunkach" nastąpił.
Wiktor Chmyłko z  Białorusi jesz­

cze do niedawna nie znał losu swego 
brata Antoniego Chmyłki ze wsi Bieli- 
szki, gm. Łyntupy, powiat Święciany, 

woj. wileńskie. Rolnik, starszy strzelec 
Wojska Polskiego Antoni Chmyłko 

czynną służbę wojskową odbył w 23 
Pułku Ułanów Grodzieńskich. Na 
wojnę 1939 r. powołany został do woj­
skowej żandarmerii przez Powiatową 

Komendę Uzupełnień w  Święcianach. 

Trafił do niewoli sowieckiej. O  tym 
napisałem w "Rachunkach".

Polski Czerwony Krzyż— w  opar­

ciu o  dokumenty przekazane w  kwiet­

niu 1990 r. przez władze radzieckie —  

powiadomił, że  Antoni Chmyłko s. Ja­

na i Adeli, ur. w  1908 r., przebywający 
w obozie w  Ostaszkowie figuruje w  wy­

kazie nr 058/4, sporządzonym przez 

NK W D  w Moskwie, z  maja 1940 r. (str. 

334 poz. 28) z  poleceniem przekazania 

do dyspozycji szefa Zarządu NK W D  

Kalinińskiq obł.

Jednocześnie PC K  poinformował, 

że w  dniach 15-31 sierpnia 1991 r. 
odbyła się niepełna, mająca charakter 

śledczy ekshumacja jeńców przeby­

wających w  obozie w  Ostaszkowie w 

klasztorze na wyspie na jeziorze Seli- 

ger, zamordowanych wiosną 1940 r. i  

pochowanych wlesie około 4 km od wsi 

Miednoje, rejon miasta Twer. Miejsce 

to zostało upamiętnione, postawiono 

tutaj duży krzyż z  tablicą informacyjną.

E m ir  S zabanow icz z  W ileń - 
szczyzny pragnie dowiedzieć się o  je ­

nieckich losach swego ojca, Bronisława 

Szabanowicza s. Jakuba, ur. w  1901 r. 

Pan Bronisław przed wojną mieszkał 

w Wilnie, pracował jako konduktor w  

firmie "Arbona". Potem był policjan- 

tem.

NawojnęwyruszyłzMiorwpowie- 
cie brasławskim. W  jakiej był jednost­

ce, nie wiadomo. Ppor. (? ) Bronisław 
Szabanowicz trafił do niewoli sowiec­
kiej i znalazł się w  Kozielsku. Stamtąd 
uciekł z  jednym z  kolegów. W 1946 r. z  

Wileńszczyzny został wywieziony do 
Uch ty. Z  zesłania wrócił w  1948 r. 

Pracował jako buchalter w  Leśnictwie 
Rudomińskim.

Wilnianin Kazimierz Jachiniowicz

;"V • ? :/' ; Q

poszukuje śladów swego ojczym a 

Władysława Żagiewicza, przed wojną 

pracownika Izby Skarbowej w  Wilnie, 
porucznika rezerwy. Jak wnioskuje pan 

Kazimierz na podstawie wspomnień 

Polaków z więzień, łagrów, zsyłek w 

Z S R R , W . Żag lew icz od  razu po 

wrześniu 1939 r. jakiś czas był w  Koziel­

sku. P o  wywiezieniu stamtąd zaginął 

bez wieśd. Publikację Kazimierza Ja- 

ch im ow icza  n aw iązu jącą  d o  

poszukiwań Władysława Żagiewicza 
zamieścimy na łamach "K. W .” W  ten 

sposób złożymy hołd jego  pamięci oraz 

pamięci tysięcy pomordowanych Po­

laków.—  ofiar Golgoty Wschodu. O 

tym właśnie przypominają słowa Ks. 
Zdzisława J. Peszkowskiego, Kapelana 

R o d z in  K a tyń sk ich , z  o k a z ji 

M iędzyn a rodow ego  R oku  K atyń­

skiego A  D. 1995:

"Dokument z  dnia 5 marca 1940 

roku (na jego podstawie zapadła decy­
zja o  rozstrzelaniu polskich oficerów—  

J. S.) to jeden z  najbardziej wstrząsają­

cych w  dziejach świata tajnych wy­
roków ludobójstwa. D o dna odsłania 

mechanizm bolszewickiego opętania.

Śmierć tysięcy bezbronnych, nie­

winnych ludzi, jeńców obozów Koziel­

ska, Ostaszkowa i Starobielska, jak też 
tysięcy więźniów, ma swój początek w 

tym haniebnym dokumencie.
W y ro k  ten  p rze z  50 la t 

pieczołowicie ukrywany, schowany w

specjalnej teczce (Osobaja Papka) za­

b e z p ie c z o n e j je s z c z e  w  
zapieczętowanym pakiecie, gdzieś w  ar­

chiwach M oskwy, jakby krzyczał o 

prawdę.

I wreszcie pękły wszelkie zabezpie­

czenia. Prawda, perfidnie ukrywana, 

fałszowana, niszczona, prześladowana 

—  zwyciężyła. N ie  wolno tej prawdy 

za p o m n ie ć , n ie  w o ln o  n ią

m anipulow ać, ani z  obo ję tn ośc ią  
odrzucić. T o  jest miara naszej pamięci 

i  to żsa m o śc i n a ro d o w e j, n aszej 

godności.
Międzynarodowy R ok  Katyński —  

to  p r zy p o m n ien ie  G O L G O T Y  
W S C H O D U , w o ła n ie  o
spraw ied liw ość ; budow ę polskich 

cmentarzy wojskowych na Wschodzie, 

Sanktuarium M iłosierdzia Bożego i 

P o jed n a n ia ,-  i g o d n e  u c zc ze n ie  

szczątków ofiar.

Cały dramat G olgoty Wschodu 

możemy przyjąć nie inaczej, jak tylko w 

ta jem nicy chw alebnego Zm artw y­

chw stan ia  Jezusa C h rys tu sa  i 

niepojętej mocy Miłosierdzia Bożego".

Ma w  tym swoje miejsce i swój 
udział również Ziem ia Wileńska, kre­

sowa lista katyńska:

J erzy  SURW IŁO

N A  ZDJĘCIU: Pomnik Katyński 
w Jersey City, Nowy Jork, autorstwa 

Andrzeja Pityńsldego.
Fot. J en y  Karpowicz

SPORT
PIŁKA NOŻNA. W  rewanżowym 

meczu półfinałowym turnieju o  Puchar 
Zdobywców Pucharów "Chelsea" Lon­
dyn pokonała "Real" Saragossa —  3:1. 
Ponieważ w  pierwszym meczu wygrali 
Hiszpanie— 3:0, oni więc wystąpią 10 
maja w  Paryżu w  finale. Ich rywalem 
b ęd zie  "A rs en a ł" Londyn , k tóry 
pokonał "Sampdorię" Genua —  3:2. 
Ponieważ pierwszy mecz w Londynie 
zakończył się wygraną Włochów— 3:2, 
do wyłonienia finalisty potrzebna była 
dogrywka, która jednak nie wyłoniła 
zwycięzcy. W  konkursie rzutów kar­
nych lepszy był "Arsenał" —  3:2 i on 
awansował do finału.

* W  ostatnich meczach eliminacyj­
nych piłkarskich mistrzostw świata 
drużyn młodzieżowych (do 20 lat) za­

notowano takie wyniki: Argentyna —  
Honduras— 4:2, Portugalia— Holan­
dia —  3:0, Kamerun —  Kostaryka —  
3:1, Niem cy— Australia -— 1:1. W  nie­
dzielnych ćwierćfinałach zmierzą się: 
Brazylia —  Japonia, Hiszpania —  R o ­
sja, Portugalia —  Australia i Kamerun 
—  Argentyna.

* W  tow arzysk im  meczu 
piłkarskim, rozegranym w Limie, re­
prezentacja Peru pokonała wysoko 
Chile —  6:0.

-* Reprezentacyjny piłkarz włoski, 
wicemistrz świata —  R . Baggio pozo­
stanie w  turyńskim "Juventusie" 
Wstępna umowa została zawarta w  Do 
rtmundzie, przed rewanżowym me 
czem "Borussia" Dortmund —  "Juven- 
tus" Turyn. Kwota, za jaką dokonana 
zostanie transakcja, wyniesie 4,9 min

dolarów. Ostateczne podpisanie kon­
traktu przewidziano na maj.

HOKEJ. W  towarzyskich meczach 
w hokeju na lodzie Finlandia przegrała 
w  Helsinkach z  Rosją — 1:5, a w G joe- 
viku Norwegia uległa Franqi —  0:3.

SZAC H Y. Na czele szachowego 
Memoriału M ichaiła Tala w  Rydze 
znajdują się aktualny mistrz świata w 
wersji P C A  —  Rosjanin G . Kasparow 
oraz Ukrainiec W . Iwańczuk. Obaj 
zgromadzili po 5 punktów, z  tym, że 
Kasparow rozegra ł o  jedną partię 
mniej.

KO SZYKÓ W K A. Odbyły się pier­
wsze ćwierćfinałowe mecze o  mistrzo­
stwo Litwy drużyn męskich. O to  wyni­
ki: "Sakalai" —  "Żalgiris" —  84:92, 
"śilutć"— "Siauliai"— 71:49, "Statyba" 
— "Lavera"— 57:73, "Olimpas"— "At- 
letas" —  76:68.

Na pólkach księgarskich
W prywatnej polskiej księgartv 

Stanisława Korczyńskiego
D w ie  niezwykle cenne pozycje książkowe 

dziś anonsujemy. Polecam y j e  szczególnie 

dla tych, którzy ży ją zgodn ie z  zasadą: ten 

więcej wart, co  w ięcej wie.

A  w ięc, N ow a  Encyklopedia Powszech­

na. W ydawnictw o N aukow e P W N ,  I  tom , 
zaw iera hasła A - C  C o  prawda, kosztuje 182 

L t. L e c z  uwzględnić należy, ż e  jest b. ładnie 

wydany i jest jedynym  tak szczegółowym  i 

obszernym  zb io rem  in form acji o  świecie i 

Polsce, sporządzonym  w  ostatniej dekadzie 

X X  stulecia.

Encyklopedia (o g ó łem  b ędzie  6 tom ów , 

całość zam ierza s ię  opublikować w  latach 

1995-1996) liczy 85 tys. haseł i obe jm u je  

wszystkie dziedziny w iedzy o ra z  aktywności 

człow ieka na całej przestrzeni dzie jów . Jest 

ponadto  p ierwszym  o d  ponad półw iecza pol­

skim dziełem  te go  rodzaju  opracow anym  w  

warunkach sw obodnego ob iegu  in form acji, 

b ez  nadzoru cenzury.

W ie lk a  E n c yk lo p e d ia  d la  D z ie c i  (5  

tom ów , cena 187,50 L t ) .  Za w ie ra  ponad 

1300 haseł A - Z .  M ło d y  czytelnik zna jdzie  w  

niej najbardziej aktualne in form acje o  wszy­

stkich państwach należących d o  O N Z ,  ramki 

z  c iekaw ostkam i i fascynującym i faktam i, 

tablice ukazujące proste eksperym enty, in­

form acje  statystyczne itd.

W ydan ie  zaw iera  2000 kolorow ych  ilustracji, ukazało się nakładem I 

wydawnictwa "M uza".
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Radio 7334/103.8 FM

6.00, 7.00, 9.00, 11.00, 13.00, 15.00,

17.00, 20.00, 22.00 - 
W iadomości po polsku i rosyjsku

6.05 - Radio - Budzik
6.45.8.45 - Poranny przegląd prasy
7.05 - Kawa z Radiem  "Znad W ilii"

7.30 - Krótki konkurs poranny

8.15.9.05 - Horoskop ’
8.30.21.45 - BBC English:

dla dorosłych

9.15 - Salon polityczny Radia 
"Znad W ilii" - program Cz.Okińczyca

9.30.20.45 - BB C  English:
dla dzieci

9.45 - Słowo niedzielne (niedziela)

10.00, 12.00, 14.00, 16.00, 18.00,
21.00 - W iadomości po polsku i

litewsku
10.30.12.30.14.30 - Serwis kulturalny

10.30 - "Stare, ale jare" (niedziela)
11.30.13.30.15.30 - W iadomości

lokalne

12.05-K u ferekR ad ia  "Znad W ilii"
16.05 - Zwariowana Dziewiętnastka 

lista przebojów Radia "Znad W ilii"

(sobota)
16.30 - Program muzyczny

"N a wileńską nutę" (niedziela)

16.30 - Astrologia dla każdego
(wtorek, czwartek)

17.05 - Konkurs "3 x Tak"
19.00 - Koncert życzeń
20.30 - Wiadomości dla dzieci

(sobota)
20.30 - Konkurs dla dzieci

(sobota, niedziela)
22.05 - Konkurs wieczorny
22.05 - "Inny wymiar rzeczywistości*

znaczenie snów (piątek)
23.15 - Jutro w  prasie
24.00 - Muzyczna noc

D z ia ł rek lam y 

R ad ia  "Z n a d  W ilii" :  

2056 V iln ius , a l. L a is v es  60 

teL  / fax  42 94 65
V ____________ I ________

k u p u j e m y

skóry krowie, bycz* I cMpi 
T « L  7 6 -8 9 -4 4 .

(ZdnL&i

Fotograf-profesjonalLsta 

F O T O G R A F U J E  WESEU 

Jakość  wysoka, ceny rU tk . 
Yllnius, tal. 44-37-27.

(Zam.434) I

KU PU JE M Y 

czek i Inwestycyjna. 

Zw racać  s ię  \Alnkn, PyflnolT, 1 

kino "Uetuva“, tał. 82-34-22,6347* 

74.
(Żarn 441)

19*24 maja: 

P IE L G R Z Y M K A  PRAGA 

(spotkan ie z  papieżem) — 
CZĘ STO C H O W A 

1-9 czerwca: - 

P IE L G R Z Y M K A  PARYŻ-LO* 
URDES.

Yllnius, tel. 63-82-28.
(Zam. 45CI

Firm a niedrogo 

SPRZEDAJE 

ś w ie ży  cement w workid* • 

P «W -
Nfilnius, teł. 42-46-31,414*

(Zam *®

SPRZEDAM  

1 -pokojowe mleaikanle * 

fonem  w  Ju sty n lszk a ch .

||ggg
DROGO

SPRZEDAM

d o m (1200m ^ * d * ° ,nł* ł,,f

nami m  Zujunach.

T *  2 6 -3 4 - *

POSZUKUJ? :
opiekunów, m o i* W*

zam lMZkai u mnfc. (,
VUn!us, ul. Uiutlww * 

prosić Janlnf.
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^-prasie Litwy

LlETUyp&Lrytas
* -ochrona osobista: zabezpie- 
_ja ^  dodatek do munduru?-

Jonafc* na pkrw sn j stronie pisze: 
i^ «u iik  "Lieiuvos rytas" dowiedział się, że  zastępca 

A . SakaJas wystosował piano do 
P ? S « S p r a w  Wewnętrznych -  |*oai w  nim mbu- 
r ^ o n n o w a n ie  na posiedzeniu Sejmu, jakim do- 

^aUnadstwowym , z  wyjątkiem prezydenta, premte- 
“  Sejmu, p od z ie lo n o  ochronę osobistą.
tU a M e Z  Sakal» prosi o  poinformowanie, na jakiej 
Z tie w w n c } to się czyni, ilekosztuje państwo ochrona 
2 5 o * b y  oficjalnej i czy M in is terstw o Spraw 
W it a n y c h  z tego powodu n ie odczuwa braku

iTO(̂ l t 1ny przez TJetuvos rytas", co się stało powodem

^Uiesowawa się ochroną poszczególnych posłów, A . 
tZ #  odpowiedział: "Czy są podstawy do przydzielania 
ochrony osobistej posłom  V . Landsbergisow i, E . 
Biftauskasowi, czyim coś grozi? A  może to tylko dodatek 
do munduru za pieniądze podatników? Niech minister 
ogudni, że ochrona jest im naprawdę potrzebna, że coś 
im aaa, wtedy nie będę miał żadnych zastrzeżeń i  nie 
bęłzie żadnych problemów. Jeżeli jednak ochrona jest 
tdh> do dodania image*^ to  uważam, że nie mamy aż tyje 

pieniędzy na ten ceT.
Obecnie za pieniądze podatników 7 osób kraju ma 

ochranę Zgodnie z  przepisami Departamentu Ochrony 
Kierownictwa przy Ministerstwie Spraw Wewnętrznych, 
ochrona osobista należy się prezydentowi kraju, premie­
rowi i marszałkowi Sejmu. A . Brazauskasa przez całą dobę 
na zmianę strzeże 10 ochroniarzy, A . Śleźevićiusa —  6, Ć. 
Juiienasa— 2. Zgodnie z  ustawodawstwem państwo gwa­
rantuje ochronę osobistą prezydentow i również po 
upływie jego kadencji

Tymczasem z ochrony osobistej korzysta jeszcze 4 
o6qdi, których ochrony przepisy Departamentu Ochrony 
Kkroraictwa nie przewidują. Ochrania się te osoby na 
rrnporządzenie ministra spraw wewnętrznych.

Pracownicy specjalnego oddziału departamentu 
bodego ranka kolo domu spotykają, odprowadzają do 
pracy i po pracy do domu przewodniczącego Wileńskiego 
Sądu Okręgowego A  Sirvydisa i zastępcę przewodniczą­
cego Sądu Najwyższego V . Greićiusa. T e  osoby, będąc 
Ktiami Sądu Najwyższego wydały wyrok śmierci na B. 
Dekanidze, organizatora zabójstwa dziennikarza V . Lin* 
gyn. Po rozprawie przez pewien czas był pod ochroną 
wkanydeł państwowy w  powyższej sprawie, ówczesny 
prokurator generalny A .  Paulauskas, później na jego  
Proftę ochronę odwołano.

Prócz wyżej wspomnianych osób  urzędowych, 
całodobowo ochraniani są zastępca przewodniczącego 
*P«ŁB&auskas, a także poseł na Sejm V . Landsber- 

P° ochroniarz, pracujących na zmiany, 
przydzielono ochronę wkrótce po za- 

“V tWł*dziennikarza V. Lingysa. Wiceprzewodniczący 
z inicjatorów aresztu prewencyjnego 

. ^®°*®UQem grupy koordynacyjną ds. zwalczania 
przestępczości i  korupcji. ( _ )

M P°®ł°mszczególnie rzuca sięw  oczy ochro-
ratojegi, lidera opozycji prawicowej V . Landsbergisa. 

rwy.1?- ck°<tó bez ochrony, lecz gdzie indziej, w  
Posęj M „  P° .kraiu towarzyszy mu jeden z  ochroniarzy.

Wrzeżony również we własnym domu. 

Andrin.pliu- ̂ ePartamcntu Ochrony Kierownictwa 
Ptt a Posiedział, że po odejściu V . Landsber- 
jego ochrńm^^uf Pf7ewodni«ą c e g o  Rady Najwyższej 

M  odwołał, jako że  nikt nie wydał 
Eo -  "Chociaż usuwy nie przewidują te-

10, 0chr0na o «ob i.U  byłego 
malna’  7h, Jach cywilizowanych jest rzeczą nor-

Pe{kisa *3 innc BlBMue. Byty 
ft zawsze i L t® ^ v*y® ^ j°n y  do powszechnej uwa-
®oże 2je -  towarzyszącej ochrony osobistej,
ochrony*. Psychologicznie będąc na ulicy bez

Mspublik\
s ^ d/ °"y  utrzymanka — pod m.

Au^yzna w *ntcrcsującego sąsiada. Sąsiad
»(J^&feienie ***•1113 P***kną żonę i parę dzieci.

|U feketuje. W  ogóle niczym
P^padkowei n»imUJC' ^ Zasami trochę zarobi na 

jt» ̂ <*iedany, od naiczę*ciej ciągnie pieniąl
^  MU?fay innymi, siostra ta nic

», a*Pfeienienr_ _ i. •103 P*ękną żonę i parę dzieci.

I Ko^itya tu . 8°  aic reketuje. W  ogóle niczym 
| O M e .  Czasami t r o c t t H H B  

Od • -A le najczęściej cl
MU?ł2y  innymi, siostra

w ?  ̂ abwi. P °  prostu dużo pracujel_____
* l̂ere*ujący sąsiad bardzo niezado- 

,U<fai •z  całe* °  ̂ wriatai. Gdy 
>ttb naiaiw » !!S .b,0,ęU “ “ “ to ■** na jakąś 

N & Nl^ i e j ^ J ! ^ tcn * * hd  nie dai c 
i ma za co wypić. Ma się

PSa um nhrr1 konyiu z ustag
^  • ̂ awaze ma najwięcej zarzutów i I

pretensji. Jest bardzo niezadowolony z  życia. Uważa, że 
siostra daje mu za mało pieniędzy. ( ~ )

P o  upadku "LITPoliinter" wraz ze swą telcwi^ą, z  
eteru litewskiego znikł program Ostankino. W tedy lite­
wski utrzymanek się zbuntował. Ostro zażądał, by państwo 
niezwłocznie znowu zaczęło pokazywać dzikie róże. Ktoś 
nawet zagroził, że  gdyby tego nie uczyniono, wysadzą całą 

' telewizję.
Taka to mentalność utrzymanka. Nawet nie zauważył, 

że  już od dawna nie ma monopolu państwa. Zainstalowa­
nie na dachu bloku anteny i oglądanie nie tylko róży 
Ostankina, lecz i całego dość ciekawego programu dla 
jednego mieszkania kosztuje 20 litów, a gdzieniegdzie je ­
szcze taniej. Utrzymanek nawet nie chce o  tym słyszeć. 
M iota  pioruny, jednak sam nie zam ierza zadbać o  
retransmisję ulubionego Ostankina. Takie coś po prostu 
nie mieści mu się w  głowie. Utrzymanek nic nie chce zrobić 
sam odzielnie, wszystko ma mu dać państwo. M oże  
oburzać się, mityngować i pikietować z  byle powodu nawet 
całymi tygodniami —  czas utrzymanka nie ma żadnej 
wartości. I  tak w  tym czasie nic pożytecznego by nie zrobił. 
Aktywny człowiek nie nitynguje i nie pikietuje o  20 litów 
—  raczej w  tym czasie zarobi nowe 50. Natomiast utrzy­
manek ma mnóstwo wolnego i bezwartościowego czasu. 
Dlatego wszczyna hałas. Jeżeli sąsiedzi zrzucą się na tę 
antenę, to  utrzymanek z  przyjemnością z niej skorzysta. 
Jeżeli nie zatroszczy się o  niego państwo, utrzymanek 
potrafi skorzystać tylko z  pieniędzy innych ludzi, przy czym 
bezpośrednio —  bez pomocy inspecji podatkowej."

v
* "Co odpowiedzieć człowie­

kowi, któremu przyznano i znowu 
cofnięto obywatelstwo litewskie?*
(autorka Henrika Ruksenieni)

^ S p o tk a n ie  z  S ie r g ie je m  K u z n in ic z e n  —  
człow iek iem  o  nazwisku rosyjsk im , a le  doskonale 
władającym językiem litewskim, przypomniało mi nie tylko 
stojące kilka lat temu kolejki do biura paszportowego, nie 
tylko podania o  przyśpieszenie wydania litewskiego dowo­
du osobistego za pewną sumę "wagnorek" lub dolarów, nie 
tylko nieustanne pytania "m oże znasz kogoś pracującego 
w  biurze paszportowym?", ale też konkretne wydarzenie z 
moją siostrą, którego świadkiem też byłam. W  czasie tej 
"akcji litewskich dow odów  osobistych" siostrzyczka 
przen iosła s ię  z  W iln a  na zam ieszkanie d ó  rejonu 
wileńskiego i po  to, aby wymienić je j dowód osobisty, 
należało przesłać jakieś dokumenty z  jednego wileńskiego 
biura paazportowego d o  innego, m ianow icie rejonu 
wileńskiego. Dokumenty te gdzieś zabłądziły lub zagubiły 
się, gdy zaś zgłosiłyśmy się do biura paszportowego znaj­
dującego się niedaleko dworca wileńskiego, aby o  nie 
zapytać, pracujące tu panie zabrały się do ich poszukiwa­
nia, ale nie znalazłszy wzięły siostrzane świadectwo o  oby­
watelstwie i  zaczęły udowadniać, że  otrzymała je  nielegal­
nie, że wiedzą, iż właśnie takie sprzedawano w  całej Litwie, 
nawet powiedziały kiedy. Zdumione popatrzyłyśmy na nie 
i z a c z ę ły ś m y  w y p y tyw a ć  u r z ę d n ic zk i,  c zy  n ie  
powiedziałyby, jaki cel mogłaby mieć moja siostra, aby 
kupować to  świadectwo, skoro, o  ile wiemy, wszyscy nasi 
dziadkowie urodzili się i  są pochowani pod tym samym 
niebem Litwy. Panie plątały się i gniewały —  zbliżała się 
bowiem pora obiadowa. N ie  odstępowałyśmy i stałyśmy 
wytrwale. Wreszcie w  kartotece odnaleziono numer tego 
świadectwa.

Życiorys Siergieja Kuzminicza jest bardziej złożony, 
u rod ził s ię  w  Irkucku na S yberii. Pow iada, że  od 
dzieciństwa wiedział, iż ojciec był pochodzenia litewskie­
go, może więc dlatego nauka litewskiego nie sprawiała mu 
trudności. Nauczył się jeszcze tam na Syberii, ale Siergiej 
nie ma dokumentów dowodzących, że  jego  ojciec był po­
chodzenia litewskiego: twierdzi, że  i dziadek, i jego  doku­
menty zginęły w  czasie drugiej wojny światowej.

Gdy Litwa proklamowała odrodzenie niepodległości, 
Siergiej zadecydował, że  pojedzie na ziemię praojców. 
M iał wtedy 19 lat, ale jechał nie po to, aby się włóczyć, a 
na naukę. Wstąpił na wydział języków obcych Wileńskiego 
Uniwersytetu Pedagogicznego, a we wrześniu 1990 r. w 
ogóle przeniósł się na Litwę. Mieszkał w  akademiku, tutaj 
też był zameldowany z  adnotacją w  sowieckim paszporcie 
"zameldowany na okres nauki". Latem 1991 r. S. Kuzmi- 
nicz nie tylko podpisał przysięgę na wierność Litwie, nie 
tylko otrzymał świadectwo o  obywatelstwie Litwy, ale też 
czeki inwestycyjne. W  dągu całego roku Siergiej czuł się 
obywatelem Litwy, ale jak się okazało... mylił się. Latem 
1992r. w  biurze paszportowym przy ul. Lwowskiej odebra­
no mu to świadectwo o  obywatelstwie, zaznaczając, że 
zosta ło wydane bezprawnie. Pon ieważ sama byłam 
świadkiem podobnego faktu, więc obawiam się twierdzić, 
czy urzędniczki biura paszportowego motywowały czymś 
swe postępowanie, odbierając Siergiejowi świadectwo o 
obywatelstwie człowiekowi, który złożył przysięgę na
wierność Litwie, czy po prostu zbliżała się pora obiadowa? 
Siergiej mówił, że próbował wyjaśnić sprawę w  starostwie 
zwierzynieckim, kto wypisał mu to  świadectwo, ale 
otrzymał odpowiedź, że  nie tylko jemu bezprawnie wydano 
taki dokument (...).

Tak  ży je  i S ierg iej, jak  sam powiada, 24-letni 
mężczyzna, który utracił wiarę w  siebie i innych, pogrzebał 
nadzieję i ideały, do Rosji wracać nie chce i nie może, bo 
wreszcie wyjechał nie z  Rosji a ze Związku Sowieckiego. 
Tu na Litw ie czeka go tylko niewiadoma —  może nawet 
jutro go deportują, a dziś żyje z  nieważnymi dokumentami 
i z  całą związaną z  tym codziennością»(...).

Rocznice tygodnia
* 24 kwietnia 1775 r. urodził się |_ 

Jakub Falkowski (zm. 1848), filantrop
i pedagog, założyciel i rektor pierwsze­
go w  Polsce instytutu głuchoniemych.

* Przed 50 laty (25.IV-26.VI. 1945 
r.) w  San Francisco odbyła się konfe­
rencja 50 państw —  założycieli Orga­
nizacji Narodów Zjednoczonych.

* 25 kwietnia 1945 r. doszło do 
spotkania Aliantów nad Łabą.

* Przed 100 laty, 25 kwietnia 1895 
r. urodził się Stefan Rowecld (ps. Grot, 
zm. 1944), działacz ruchu oporu , 
generał, w  latach 1940-42 komendant 
główny Z W Z , w  1942-43 komendant 
główny AK.

* 25 kwietnia 1595 r. zmarł Torqu- 
ato  Tasso (ur. 1544), włoski poeta 
późnego renesansu, autor poematu 
epickiego "Jerozolima wyzwolona".

* Przed 200 laty, 25 kwietnia 1795 
r. urodził się Zygfryd Gustaw Ostcrme- 
je r  (zm. 1832), zbieracz folkloru lite­
wskiego.

*2 5 kwietnia 1920r. rozpoczęła się 
wojna polsko-bolszewicka.

* 26 kwietnia 1994 r. został podpi- 
sany T ra k ta t  p o lsk o -litew sk i •  
przyjaźni I współpracy.

* Przed 160 laty, 26 kwietnia 1835 
r. zmarł An ioł Dowglrd (ur. 1776), do­
ktor teologii, profesor Uniwersytetu 
W ileńskiego: jego  wykładów słuchali 
m.in. A . Mickiewicz i J. Słowacki.

• Przed 175 laty, 27 kwietnia 
1820 r. urodził się Herbert Spencer 
(zm . 1903), angielski f ilo z o f i socjo­
log.

• 27 kwietnia 1915 r. zmarł Ale­
ksander Skriabin (ur. 1872), rosyjski 
kompozytor i pianista.

• Przed 70 laty, 28 kwietnia 1925 r. 
zmarł Jan Styka (ur. 1858), polski ar­
tysta malarz, współtwórca Panoramy 
Racławickiej.

• 28 kwietnia 1945 r. został roz­
strzelany faszystowski dyktator Włoch 
Benito Mussollnl (ur. 1883).

• 28 kwietnia —  Światowy Dzień 
Miast Pobratymczych.

• Przed 75 laty, 28 kwietnia 1920 r. 
zmarł K lim ent Tim lrlaziew (ur. 1843), 
uczony, rosyjski darwinista.

• 30 kwietnia 1940 r. zginął major 
Henryk Dobrzański (ps. Hubal, ur. 
1 8 9 6 ), u czes tn ik  kam panii 
wrześniowej, organizator i dowódca 
pierwszego polskiego oddziału party­
zanckiego w  okresie drugiej wojny 
światowej.

• Przed 50 laty, 30 kwietnia 1945 
r. ż o łn ie r z e  A r m ii R a d z ie ck ie j 
zatknęli flagę nad Rekhstagiem  w 
Berlinie.

• 30 kwietnia odbędą się obchody 
35-lecia założenia zespołu folklory­
stycznego "Inkaras" ("K o tw ica ") z 
Kowna.

"Do szabel! Do szabel!"
K lub Włóczęgów Wileńskich organizuje kolejną Imprezę: Dzieje "Potopu" 

na La udzie 
Każdemu, kto pragnie poczuć się 

bohaterem "Potopu" Henryka Sienkie­
wicza, w  dniach 2S-30 kwietnia nadarza 
się wspaniała okazja uczestnictwa w 
scen ie  odb icia O leńki p rzez pana 
Wołodyjowskiego z  rąk Kmicica.

A k c ja  b ęd z ie  odbyw ała s ię  w 

miejscowościach opisanych przez Sien­
kiewicza. W  perspektywie więc nie tyl­
ko wspaniała zabawa, a le  również 
możliwość wyprawy turystyczno-histo- 
rycznej. Planuje się wycieczki przez 
m iejscowości opisane w  "Potop ie", 
walkę z  kozakami, rąbanie drzwi zbu­
dowanych z  dębowych krzyżniaków na­
bijanych raz przy razie olbrzymimi

gwoździami, konkury w robieniu szablą 
i lancą oraz zgaduj-zgadulę na temat 
"Potopu".

Kto jeszcze ma iskierkę fantazji szla­
checkiej i nie boi się trudów podróży, 
niech się zwraca do "Włóczęgów” w Wil­
nie.

-.Z n a le źć  ich  m ożna ju tro , w 
niedzielę, o  godz. 15.00, lub we wto­
rek od  godz. 19.00 pod adresem: Pyii- 
m o 45/2 (Z a rzą d  M iejsk i Z P L ) .  
M ożna też zadzwonić, już od zaraz 
pod telefon 67-67-52 do Waldemara 
Szełkowskiego.

"- D o  szabel! D o szabel! Panna w 
Wodoktach porwana! Kmicic w  okolicy!"

Rozrywki
umysłowe

Krzyżówka
P O ZIO M O : 4 —  siedziba Kongresu USA, 8 — chodnikowa lub gramofono­

wa, 9 —  pewna Ilość, liczba czegoś (z  łaciny), 10 —  z  grotem I brzechwą, 14 —  
nąjwyżsiy szczyt Meksyku, 18 —  przedmiot zakrzywiony, wygięty w  łuk, 19 —  
liczba egzemplarzy, 21 —  żałobny pojazd, 25 —  ułatwia pracę pod wodą, 2S —  
chustka na szyję, 29 — dzielnica Warszawy, 30—  budka z prasą, 31 —  embrion.

P IO NO W O : 1 — Języczek broni, 2— np. 9 ,3— opust na cenie, 4— składnik 
czekolady, 5— wróbel 1 orzeł, 6 —  gilza, 7— Instytucja udzielająca potyczek pod 
zastaw, I I  —  1000 kg, 12 —  zesłanie, deportacja, 15 —  wczesna pora, 16 —  
granica zasięgu Jakiegoś gawislca, 17 —  Iskierka, 18 —  krztusiec, 20 —  rodząj 
szału, 22— łagodzi wstrząsy pojazdu, 23— wśród metali, 24 —  przyzwyczajenie, 
25—  kopia pisma, 26 —  mężczyzna w spódnicy, 27 —  mała nać.

R O ZW IĄZAN IE  K R ZY ŻÓ W K I Z  15 KW IETN IA
Poziomo: goryl. Barbara, anafora, atlas, Rolland, czarter, ircha, ischias, lata­

wiec, aparat, region, oktawa, nieład, udziec, orator, jałmużna, tramwaj, mlecz, 
Asturia, sinoiog, dżuma, ppadowa, o palacz, Niasa.

Pionowo: granica, Tasso, pikador, relacja, Agnia, realizm, La Scala, walka, 
atrakcja, balast, Ajaguz, Rostów, metraż, Barrie, żargon, Scranton, rylec, ramadan, 
higiena, Amati, tresura, awokado, Addis, rozwaga.
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Nagą parę królewską 
usunięto z parku

W ładze miejskie Canberry usunęły z  lokalnego par- 

I  ku kontrowersyjną, rzeźbę, przedstawiającą nagą bry- 

!  tyjską parę królewską.

W ywołujące w iele  sprzeciwów dzie ło  —  dłuta zna- 

s nego australijskiego twórcy G rega Taylora —  zostało 

[ wywiezione z  parku p o  trzecim ju ż  ataku wandali, którzy 

\ odtrącili głowy parze królewskiej a także uszkodzili nogi 

i królowej i ramię księcia Filipa. M onarchiści podejm o- 

I wali także próby ubrania nagiej pary, siedzącej na ławce 

i i patrzącej na rozciągające się przed nimi jezio ro .

Taylor oskarżył monarchistów o  zniszczenie swego 

dzieła, nad którym  pracował ponad trzy miesiące. N ad  

b rzeg iem  je z io ra  w  parku m ie jsk im  w  C a n b e rze  

p o zo s ta ła  o b e c n ie  je d y n ie  ła w e c zk a , na k tó re j 

spoczywały postacie brytyjskiej pary królewskiej.

N A  ZD J Ę C IU : w łaśnie tak  wyglądało  d zie ło  d łuta 

G rega Taylo ra . FOL E P A  - E L T A

Kłopoty Schwarzeneggera
Arnold Schwarzenegger, znany odtwórca ról supermenów i niezniszczal­

nych cyborgów podejmujących się każdego zadania, znalazł się w  poważnych 
kłopotach. Niejaka Debra Wrenn, mieszkanka niewielkiej osady Denton w 
Teksasie, wystąpiła przeciwko niemu do sądu z  pozwem o  uznanie ojcostwa jej 
12-letniej córki.

Wrenn twierdzi, że spotkała Schwarzeneggera w  klubie nocnym "Naughty 
Lady" w  Indianapolis i owocem tego spotkania jest jej córka Christina. Powódka 
utrzymuje, że zdecydowała się wystąpić z  pozwem dopiero teraz, bowiem dziew­
czynka wymaga kosztownego leczenia, na które jej nie stad

Adwokat aktora oświadczył, że Schwarzenegger nigdy nie spotkał się z 
Wrenn i nie było go  w  Indianapolis w  dniu wymienionym przez powódkę. 
"Żelazny Arnold" gotów jest poddać się badaniu krwi, aby wykluczyć ojcostwo.

Schwarzenegger poślubił w  1986 roku dziennikarkę telewizyjną M arię Shri- 
ver (należącą do klanu Kennedych) i ma z  nią dwie córki.

Kim Baslnger spodziewa się dziecka
Znana amerykańska aktorka 41-letnia K im  Baslnger, żona aktora Aleca 

Baldwina, jest w  drugim miesiącu dąży— informuje londyńska prasa bulwaro­
wa.

"Daily Mirror" pisze, że aktorka chciała jak najdłużej utrzymać swą dążę w  
tajemnicy, jednak niedawno musiała zrezygnować z  udziału w  filmie "Kansas 
City” w  reżyserii Roberta Altmana, do którego zdjęda mają się wkrótce 
rozpocząć.

Ma to być pierwsze macierzyństwo znanej aktorki, która z  poprzedniego 
małżeństwa z  producentem Ronem Britonem nie miała dzied.

Oświadczyny za pośrednictwem 
telewizji

Prezenterka dziennika telewizyjnego jednej ze stacji telewizyjnych w  
południowo-zachodniej Anglii, 29-letnia Linda Ward, postanowiła oświadczyć 
się swemu wybranemu za pośrednictwem firmy, w  której pracuje.

Po odczytaniu wiadomośd kolejnego wydania programu informacyjnego 
"Westcountry lłve", Linda przeprosiła telewidzów za "mały osobisty apel", po 
czym oświadczyła: "Mike, bardzo G ę  kocham i chcę żebyś się ze mną ożeniT. 
Po czym dodała: "Poinformuję Państwa o  jego  odpowiedzi jutro wieczorem. A  
teraz do widzenia Państwu”.

Adresat oświadczyn, Mike Truto, hotelarz i biznesmen z  Komwalii, po 24 
godzinach trzymania telewidzów w  napięciu, odpowiedział "tak".

Młodzi poznali się podczas realizacji przez pannę Ward serii programów na 
temat... problemów małżeńskich.

Grubaska dla kariery
N ie  każda młoda i piękna aktorka zdecydowałaby się na przytyde 

kilkanaście kilogramów, aby dostać rolę filmową. A le  dla uzyskania tytułowej 
partii w  filmie australijskiego reżysera PJ . Hogana był to warunek. Jest to 
bowiem opowieść o  grubej dziewczynie z  prowincji, która wyrusza do Sydney i 
znajduje swego wymarzonego księcia. Na przesłuchanie kandydatów do filmu 
"Ślub MurieT zgłosiła się T O N I C O LLE TTE , jako zupełnie nie znana aktorka. 
Chociaż wiotka jak trzcina, umiała przekonać reżysera, że  potrafi zagrać Muriel. 
I odniosła sukces, a film stał się iednym z  hitów na festiwalu filmowym w Cannes.

Nie trzeba wszakże wyjaśniać, ze po zagraniu partii grubaski Toni Collette 
przeszła intensywną kurację odchudzającą. Zrzuciła 20 kg i wróciła do swej 
pierwotnej figury. "Wszystkie te cierpienia były warte roli” — deklaruje. I sławy, 
którą jej przyniosła.

Bal grabarzy
Grabarze z  rejonu Beczeja w  

Wojwodinie (Serbia) uznali, że ich 
żyde jest coraz bardziej czarne, po­
stanowili więc założyć stowarzysze­
nie grabarzy i w  miniony weekend 
spotkali się na balu swej profesji.

Organizatorką była właśddelka 
zakładu p ogrzebow ego  "Europa 
Styl" w  Beczeju, Vera Njegovan, za­
razem przewodnicząca miejscowego 
klubu bokserskiego. Przybyli także 
sprzedawcy kwiatów i świec.

Gwoździem balu grabarzy było 
wniesienie bogato ozdobionego tor­
tu w  kształcie krzyża o  rozmiarach 
m etr na m etr dwadzieścia. T o r t 
zniknął w  mig, a huczna zabawa 
trwała do rana.

Następny bal ma być jeszcze le­
pszy —  zapewniają uczestnicy. D o  
udziału chcą zaprosić kolegów po fa­
chu z  innych rejonów Serbii.

"N ic, co  ludzkie, nie jest nam 
straszne"— mówią. "Kwiaty i świece 
nie towarzyszą tylko pogrzebom. 
Ozdabiają także wesela i  inne, po­
godne uroczystośd."

Karelovl Gottovi 
ukradli Już trzecie 

auto
K ardow i G ottow i nieznany jak 

dotąd złodziej skradł trzede  już z 
kolei auto: chryslera "Jeep Grand 
Cherokee" o  wartośd około 1 min 
koron.

"Z łoty słowik" stracił już, jak  do 
tej pory, dwa luksusowe B M W . "Je­
ep Grand Cherokee" skradziony 
został pod nieobecność śpiewaka, 
który obecnie przebywa poza Pragą.

K ard  G ott jest m.in. członkiem- 
za łożycie lem  fundacji "Interpo", 
której celem jest pomoc sierotom po 
policjantach, którzy zginęli podczas 
pełnienia obowiązków. N a  a l e  fun­
dacji kilkakrotnie już ofiarował zna­
czne środki finansowe. W  jednym z  
wyw iadów  G o tt  p ow ied zia ł, że  
w sp ie ra  p o d o b n e  d zia ła n ia  
p r z e ra ż o n y  tem p em  w zrostu  
przestępczośd.

W  ubiegłym roku światowej sławy 
śpiewak, z bronią w  ręku, stanął w  ob­
ronie swojego domu, do którego 
włamało się dwóch złodziei. Gott 
s trz e lił  na postrach . Jeden  z 
przestępców skacząc z  okna złamał so­
bie nogę Obaj złodzieje zostali ujęd. 
Dramatyczne wydarzenia śpiewak, 
który jest również uznawanym mala­
rzem, skomentował z uśmiechem: 
"będę prosił dla nidi o  niski wymiar 
kary, ponieważ są koneserami sztuki; 
kradli właśnie moje obrazy".

Na podstawie prasy przygotował
Robert MICKIEWICZ

Horoskop wschodni 
na następny tydzień

KOZIOROŻEC zakończy 
rozpoczętą niedawno pracę, co 
przyniesie mu nie tylko 
korzyści materialne, ale też da 
satysfakcję moralną. Nie zawa­
dzi ostrożność w obcowaniu z 
nieznajomym i ludźmi.
Najwięcej trudności spowo­
dują stosunki z dziećmi, które 
niekiedy będą stawiały w isto­
cie niewykonalne wymagania. 
Dbajcie o swe zdrowie i uni­
kajcie urazów.

W O D N IK  powinien
poświęcać cały swój czas spra­
wom domowym. Może warto 
zrezygnować z jakiejś ważnej 
dla was podróży, ale może 
odwiedzić was jakiś daleki 
krewny, lub krewna. Nie zacią­
gajcie większych długów. W  
pracy bądźcie uważni wobec 
swych podwładnych.

RYBY odsłonią wszystkie 
swe zdolności. Związani z dzie­
dziną sztuki, literatuiy, dzien­
nikarstwem, będą mieli okazję 
do podpisania korzystnego 
kontraktu. N ie wyklucza się, że 
traficie w pole zainteresowania 
prasy, telewizji. Szczególnie 
dobre będą stosunki z 
przyjaciółmi i członkami wa­
szej rodziny. Poczu jecie 
niebywały przypływ sil 
twórczych, a większość wa­
szych nadziei spełni się.

B A R A N O W I  działalność 
komercyjna zapowiada sukces. 
Okoliczności sprzyjają podpi­
saniu transakcji. Szansa 
m ożliw ośc i awansu
służbowego albo otrzymania 
premii za dobrze wykonaną 
pracę. Widoki znajomości z 
nowymi ludźm i, którzy w 
przyszłości przyczynią się do 
realizaji waszych zamiarów.

BYKOWI astro logow ie  
radzą, by nie podejmował się 
prac, które nie dadzą wam 
natychmiastowej korzyści Jed­
nak nie trzeba opuszczać rąk. 
Po trudnościach zdołacie 
unormować sytuację. Unikaj­
cie konfliktów z członkami ro­
dziny, a w dniach wypoczynku 
postarajcie się wyjechać za 
miasto.

BLIŹNIĘTA. Zechce się 
spotkać z wami któryś ze sta­
rych przyjaciół. Możliwe, że on 
pomoże w wykonaniu dawno
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zamierzonej pracy. W rodzlnj, 
układa się wszystko dobrze, po. 
za zwykłymi troskami o jSsjt 
Postarajcie się poświęClx 
więcej uwagi zdrowiu i 
spędzajcie więcej czasu 0a 
świeżym powietrzu.

RAK. Bez większych zmjail 
w jakimkolwiek kierunku. Je. 
dynym wydarzeniem mogą ̂  
uroczystości, podczas którym 
będziecie mogli zobaczyć się l 
przyjaciółmi. Więcej uwa«  
trzeba poświęcić swoim bij. 
skim, przydałby się jakikol. 
wiek, nawet niezbyt kosztowny 
prezent

LEW. Warto baczniej się 
przyjrzeć kolegom w pracy 
Mogą wyniknąć niewielkie 
konflikty, których powinniście 
unikać, Postarajcie się byt 
aktywniejszym i i WJJ: 
przełożeni to dostrzegą, w 
sprawach osobistych być może 
nastąpi jakieś spotkanie z nie­
znajomą, co by nieco zmieniło 
bieg wydarzeń.

PANNA N ie fascynować 
się planami. Najlepszym wj. 
riantem jest wykonanie tego, 
co ju ż przewidzieliście 
wcześniej. We środę możecie 
otrzymać milą wiadomość od 
partnera w interesie. Ci, którzy 
pracują w dziedzinie medycy, 
ny, prawa, otrzymają korzystną 
propozycję zmiany miejsca 
pracy.

W AGA Podejmując decy­
zje, należy polegać na wtanej 
intuicji. Mogą się spełnić wszy­
stkie plany, układ bowiem pla­
net jest dla was pomyślny. W 
domu też wszystko układa się 
dobrze, z rodziną możecie na 
krótko wyjechać za miasto.

SKORPION. Może byt 
trudny tydzień. Nie trzebi 
upadać na duchu, lepiej po no­
wemu ocenić możliwości W 
tych warunkach nie zapomi­
najcie, by zatroszczyć się o 
własne zdrowie, postarajcie się 
w ięcej czasu spędzać m 
świeżym powietrzu, ale bądtóe 
ostrożni —  możecie się zranić

STRZELEC Polegajcie 
wyłącznie na własnych silach, i 
rzadka możecie zasięgnąć rady 
przyjaciół. Ale pray podejmo­
waniu ostatecznej decyzji trze­
ba kierować się własnym roze­
znaniem. W  stosunku i 
dziećmi lub innymi czkrakam1 
rodziny nie będzie żadnych 
trudności, można i0 
poświęcać też więcej uwagi W 
końcu tygodnia możliwy jo1 
wypad do przyjaciół.

Zona wymawia mężowi:
— Wczoraj wróciłeś do domu 

zupełnie pijany.
— Byłem pijany? Któż mógł 

ci powiedzieć taką nie­
dorzeczność?

—  Sam  powiedziałeś.

—  O , B o że ! Czego tylko po|»- 

janem u człow iek nie wymyśl 

M ło d y  m ąż wraca do do®u ‘ 

zauważa:

— Zn ow u  coś przypalić 

chnL

—  T a k  —  o d p o w ia d a *** - '  

A le  tym razem  sytuacja g p p  

spaliłam "Poradnik kuchcony*- 

M ałżedstw o spożyto 

restauracji! P łacąc rachunek fl# 

mówi d o  kelnera: 
—  A  zam iast napiwku j i ?  

żon a pom oże  sp
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i TV

l i S i - W N -  Pran-
I l lS O -^ s ;  *eanńa4M*n Degrassi”. 

*J Z ®  13.55—  Kon*
!fa -  -  t v  śpaaąH
•‘" " ^ S S n r  16.50 — M^dzy zie- 
1*** T^T  17 25 —  Wieczór w 
"^L^m TaŚKo Muzycznym. 17.55 
•w*1*1*  .1 1 0 0  — Wiadomości 
'  I,W ,8 sŚ £ sS  Hlmu. 18.40 -  

TV. I&15 -  Koncert. 
* * *  a S  20i30 -  Panorama. 
^ ' S L .  2110 — Pod własnym 
* £ Z n S l - i  -Mata iwn-. 2 2 -»  
* * • i i ?  22.25 — i  "Sensai^.

iSSS i l i l i
uó -  Horoskop. 835 — S. ~ak

J f ^ ^ - ^ a r a n t a n ^ ę
iSsctocy weekend. 11.00 — 

J L  1230— CNN prezentuje. 13.00 
RŁ m o ścł 0 .1120  —  Znajomi z  
i o o T ^ T e e l r d t a d ^ ^  
Ł  sny". (P). 14-20 -  “Mata 
fi*zka*-dtadzied g7, f j .  15.00— 
kartel*-film łab. (P). 16.20 —  Kon­
ar laureatów kabaretowej listy prze­
bój* f ś r iT  (P) 16.50 -  L^y  od 
Ł ( P ) .  17.00 — Sport z satelity (P).
11.00 -  Telsexpress (P). 18.15 —  
Nowości ze świata (CNN). 18.30 —  
ĆMaćfinal mistrzostw LLK. 20.00 —  Pro- 
mn "Nadzieja dziś*. 21.00 — Nowości 
tefydfe. 21.05—S. Tak świat się kręcf. 
SCO — Panorama (P). 22.30.— Film 
‘Zdodzone zaufanie*. 24.00— Słowo na 
udzielę (P). 0.05 — Popis mistrzowski 
Teresy Budasz-Krzyżanowskiej (R). 0.50 
-1904, czyfi akustyczne przeboje poł- 
sfego rocka* (P). 1.45— Z biegiem tai, z 
bapm dni...'—seria] (1, P).

TELE-3
9.00—F2my anim. 10.30 —  S. T3- 

toido’. 12.00 -  8. "Kobra". 12.50 — 
Itayka. 13.30 — Reforma służby zdro- 
ik 14.00 — Autostrada Agi. 15.00 — 

ni liami hiszpańskiej. 15.30— Mu- 
z)ta. 1130— Deutsche Welle. 17.00 —  
SfMbie reżyserem. 17.30 — Muzyka. 
1745-Tole cudów. 18.30 — Mistrzo- 

U3C 20.00 — Wiadomości (ros.). 
aa -lM o lor. 20.30 — Film anim. 
JM -^ tan o tó . 21.15 — Muzyka. 
£ j ~ ® "  ™ejdazawody lotnicze-. 
aS 2315 -  Muzyka.

. . .  KOWIEŃSKATV
« « -  py t a m y. 9.15 Smacz-

^ n T l2 r Finvl|ah l' S,“ "
i a f t -  iS .T8^ - 19-20-Muzyka.

“ -20 -  Fnmy
?U0— — ABC zdrowia 
' l* « y k ia m a le ń k a ! * .  23.05 

- 23-35—Wiadomości.
B  lig "2 fŃ S K A T V

ra w T iK  '“**■- 8.30 — 
-■ Ł o n i2 r  "MBWdiasz. 9.05 —
k  Ekran **> -

d u szk i".
14.05 

~~ 10 minut z 
Quo « ■

1 —̂ ®*efon bb.ię^ !10w "^a sama".

tygodnia

& " « W i z ^  2j «  Ewangelia

B P  -  ̂ j^ fA N K IN O )
I & . ■ «  T y * -  ?:45 -  S ioL pa - 
K *  *50 -  cw 8.20 —  7ow

S * ^ . i i , o o _  iw rkow“ - 10.25

His ifesnio 14̂ ®  od Moskwy.

'P% S

10.10-

J
S i WM f w T  Swojskk

I £ L S  r.*ł*kie Pnedatn-

zwyczajni. 23.50— Wiadomości. 24.00—  
Sportowa sobota. 0.45 —  "Wersety 
śmierci*— prod. USA. 2.30— 'Wysłannik 
piekieT —  horror prod. ang. 4.05 —  Mu­
zyczna Jedynka nocą.
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LTV

9.00 —  Zaświadczmy Chrystusa.
9.30— Cudzego bólu nie bywa 10.30—  
S. dla dzieci "Sałty". 10.55— 7 dni Kowna.
11.55 —  Teieanons. 12.00 —  W  świecie 
koszykówki 12.40— Morze. 13.05— Lo­
sy. 13.35 —  Jazz. 14.00 —  Tydzień 
Estońskiej TV. 15.00 —  Koncert życzeń.
16.00 —  S. “Neonowy jeździec". 16.50 —  
Katolickie studio TV. 17.20 —  Ola 
miłośników czterech kółek "Automania*.
18.00 —  Wiadomości. 18.05 —  Teie­
anons. 18.10 —  święto kapel wiejskich 
Żmudzi "Jurginós-95". 19.00 —  Zielone 
drzewo łyda. 19.30 —  Zagadki historii.
20.30— Panorama. 21.00— Sport 21.10
—  Pierwszy kanał. 21.30 —  Tydzień 
Estońskiej Tv. 23.35 —  Wiadomości wie­
czorne.

B A ŁTYC K A  TV , T V  P O L O N IA
8.30 —  Horoskop. 8.35 —  S. Tak  

świat się kręci". 9.30 —  Kroki. 10.00 r̂ -r 
Spotkania. 10.30 —  Dziecięcy weekend. 
1-1.30— Dziesiątka najlepszych. 12.30—  
Film dok. 13.00 —  "Polskie ABC" (P).
13.45 —  Piraci —  teleturniej dla młodych 
widzów (P). 14.15 —  "Arabełla" —  a  dla 
dzieci. (2, P). 14.45 —  Tata, a Marcin 
powtedziaT. (P). 15.05 —  "Papież Jan 
Paweł II w  Australii 1995" —  film dok. (P).
15.25 —  Ojczyzna —  polszczyzna (P).
15.40 —  Maciej Niesiołowski: z  batutą i z 
humorem (P). 18.05 —  Spotkanie z  prof. 
Wiktorem Źinem (P). 16.25 —  Tele Rinn, 
czyli muzyka środka —  Zbigniew Wode­
cki (P). 17.00 —  Biografie: Konstanty Il­
defons Gałczyński"— film dok. (P). 18.00
—  Tełeexpress (P). 18.15 —  Nowości ze 
świata (CNN). 18.30 —  Przewiduje się 
ćwierćfinały mistrzostw LLK 20.00 —  
Przegląd NBA. 20.30 —  S. "Dzika Róża".
21.00 —  Nowości bałtyckie. 21.05 —  S. 
Tak  świat się kręci". 22.00 —  Muzyka. 
22.15— "Śmierć Johna L".— film fab. (P). 
0.05— “Wesoło czyli smutno" (P). 1.00—  
Standardy jazzowe gra kwartet Janusza 
Muniaka (P).

TELE-3
9.00—  Filmy anim. 10.15— Okno na 

przyrodę. 10.30 —  Film "Wielkie zawody 
lotnicze". 12.00 —  S. “Kobra". 12.50 f-RS? 
Muzyka. 13.30— POP 7V. 14.00— Ocean 
marzeń. 14.30 —  Tajemnicze miejsca.
15.00 —  Kronika przygód G. Graingera.
16.00 —  Deutsche Welle. 16.30 —  Z hi­
storii Formuły-1.17.00—  Dzikie Południe.
17.30— Ciekawi ludzie. 18.00— Guinness 
show. 18.X —  Mistrzostwa LLK 2 0 .0 0 .  
Sport na świede. 20.30 —  FHm anim. 21.00
—  Nowości Opinia 21.30 —  Film Wielkie 
zawody lotnicze*. 23.00— Cytadela ciemno­
ty-

K O W IE Ń S K A  TV  
9.05 —  Poćwiczmy. 9.15 —  Smacz­

nego. 9.20 —  Poranek z  muzyką. 10.00
—  Film dla dzieci 11.15 —  FHm dok.
11.45 —  Muzyka. 12.00— Film "Oceola*.
13.30 —  Film-spektakl "Soło na zegar z 
kukuką*. 15.25—  Muzyka. 15.55—  FHm 
"Zaczarowany dolar". 17.20 —  Spójrzmy 
jeszcze raz. 18.00— FHm "Bariera*. 19.30 
— W świacie muzyki. 20.00 —  Dia dzieci
20.15 —  Filmy anim. dla dzieci. 21.05 —  
TOP 10 Ameryki. 21.30 —  Z serii Krymi­
nalne historie". 22.15— Koncert rockowy.

W IL E Ń S K A  T V
7.10 —  Film "Czekaj mnie". 8.40 —  

Film anim. 9.05 —  Rozgardiasz. 9.25 —
S. "Droga dolina". 10.20— Wilno i wilnia­
nie. 10.45 —  Muzyka 11.00 —  Moja 
gwiazda 11.30 —  Film "świniarka i pa­
sterz*. 12.55 —  O.K.-13.10 —  Muzyka i 
prasa 13.55— Był sobie... 14.30— Nowy 
Jorki Nowy Jork! 15.00 —  W święcie lu­
dzi. 19.00—  Mistrzostwa świata w  hokeju 
na lodzie. Szwecja —  Norwegia 20.00 —  
Mistrzostwa świata w  hokeju na lodzie. 
Rosja —  Wiochy. 22.15 —  Mistrzostwa 
świata w hokeju na lodzie. Finlandia —  
Czechy.

I  K A N A Ł  (O S TA N K IN O )
5.00 —  Poranek. 7.30 —  Poranek 

olimpijski. 8.00 —  Dziennik. 8.20 —  - 
Wczesnym rankiem. 8.50 —  Filmy anim.
9.15 —  Dopóki wszyscy w  domu 9.45 —  
Gwiazda poranna 10.30 —  Służę Rosji.
11.05 —  Geografia świata 12.00 —  Ech, 
dróżki frontowe. 12.05 —  Cała Rosja
12.30 —  X międzynarodowy festiwal 
twórczości ludowej Tęcza". 13.00 —  
Oczywiste-niewiarygodne. 13.45— Sport 
w południe. 14.00 —  Dziennik. 14.20 —  
Klub podróżn ików . 15.00 —  
Nabożeństwo wielkanocne. 16.00 - r  
Żywe drzewo rzemiosł. 16.05— Ameryka 
z  M. Taratutą. 16.30 —  Film anim 17.00
—  Czas. 17.20 —  Program W. Wulfa
18.00 —  Oko w oko. 18.25 —  Finał mi­
strzostw Rosji w koszykówce mężczyzn.
19.15 —  Film "Oszustwo". 21.00 —  Nie­
dziela 21.45 —  S. "Sprawa Saint Romai- 
na*. 22.40 —  Miłość od pierwszego wej­
rzenia 23.15 —  Dziennik.

TV P  -I
9.55 —  Tęczowy Musie Box. 10.15

—  Teleranek. 10.35 —  1>atr dla dzieci: 
"Alicja w  Krainie Czarów”. 11.15 —  "Po­
rwani w Saint Agil" —  film prod. franc.
13.00 —  Anioł Pański —  transmisja z 
Watykanu modlitwy Ojca świętego.
13.15 —  Z kamerą wśród zwierząt. 13.30 
—• Koncert ży czeń . 14.00 —  
Wiadomości. 14.10 —  "Pieprz i wanilia".

. 14.40 —  Sto pytań do... 15.05 —  Seriale 
wszechozasów . 15.15 —  “Stawka 
większa niż życie” —  serial prod. TVP.
16.25 —  Antena 16.45 —  Od przed­
szkola do Opola. 16.25 —  Kultura Du­
chowa Narodu —  Stanisław Piasecki.
18.00 — Teleexpress. 18.20 —  Śmiechu 
warte. 18.50 —  Akropol and —  program 
satyryczny. 19.05 —  "DrOułnn"— serial

prod. USA 20.00 —  Wieczorynka 20.30
—  Wiadomości. 21.10 —  "Chanel —  sa­
motna"—  serial prod. amerykańsko-fran- 
cusłdej. 22.05—  Kabaret Jana Pietrzaka
22.35 —  Powidoki Marka Nowakowskie­
go. 23.00 —  Racja Stanu —  program 
pubłfeyatyczny. 23.30 —  Sportowa nie­
dziela 0.10 —  "Urodzinowe przyjęcie^ —  
film fab. prod. ang. 2.10 —  Wielkie 
tańczenie —  serial dok. prod. ang.

PONIEDZIAŁEK, 24 KWIETNIA
LT V

7.00 —  Dzień dobry. 8.30 — Pier­
wszy kanaL 17.05— Nasz język. 17.35—  
Magazyn inf. 18.00— Wiadomości. 18.10
—  Dla dzieci. 18.50— Wiadomości (ros.).
19.00 —  Teieanons. 19.05 —  Program 
białoruski. 19.15 —  Magazyn gospodar­
czy "Od A d o ? .  19.35 —  Studio sporto­
w a  20.00 —  01,02,03.20.30 —  Panora­
ma 21.00 —  Sport 21.10 —  FHm vkłeo 
"Krewni". 22.20 —  Teieanons. 2255 —  
Muzyka i my. 23.15 —  Wiadomości wie­
czorne.

B A ŁTYC K A  TV, T V  PO LO N IA
7.30 —  Horoskop. 7.35 —  a  Tak  

świat się kręci". 8.30 —  S. "Dzika Róża".
15.55 —  Przegląd kronik filmowych (P).
16.30 —  Historia: Twierdza MoaHn" (P).
17.00 —  Sportowy tydzień (P). 17.30 —  
Raj —  magazyn dla młodzieży (P). 18.00
—  Teleexpress (P). 18.15 —  Nowości ze 
świata (CNN). 18.30 —  Kroki. 19.00 —  
Nowości bałtyckie. 19.05—  Film dla dzie­
ci "Przygody Hucłdebery Fina". 20.00 — 
Przegląd LLK. 20.30— S. "Granica nocy”.
21.00 —  Nowości bałtyckie. 21.05 —  S. 
Tak  świat się Kręd". 22.00 —  Panorama 
(P). 22.30 —  Czarno-biało. 23.00 —  Mno
—  moją miłością. Film "Chłopiec i pies".

TELE-3
7.30 —  Wiadomości. 8.00 —  FHm 

anim. 8.30 —  S. "Santa Barbara". 9.15,— 
Film anim. 10.30 —  Film Wielkie zawody 
lotnicze". 12.00 —  FHm anim. 12.45 — 
Muzyka 13.30 —  TeieteksŁ 13.55 —  Le­
kcja jęz. ang. 14.00 —  Międzynarodowy 
przegląd podróży. 14.30 —  Portret Irlan­
dii. 15.00 —  Smak wędrówek. 15.30 —  
Jensen podróżuje po Kanadzie. 16.00 —  
Dzikie Południe. 16.30 —  POP IV. 17.00
—  FHm "Sieci miłości". 18.30— Film anim.
18.55 —  Lekcja jęz. ang. 19.00 —  
Wiadomości (roa). 19.30 —  100 proc. 
19.40— S. "Santa Barbara”. 20.30—  Film 
anim. 20.55 —  Lekcja jęz. ang. 21.00 — 
Wiadomości. 21.15— Nowości sportowe.
21.20 —  Muzyka 21.30 —  FHm Duma 
Jesse Halama”. 23.10 —  Wiadomości.
23.25 —  Muzyka

K O W IE Ń S K A  TV
7.00 —  S. Kameleony". 7.30 —  Pro­

gram inf.-roz "Studio 300". 8.25 —  S. 
"Brzeg marzeń". 8.55 —  Program inf.-roz 
"Studio 300*. 9.30 —  S. Kopciuszek".
10.20 —  Program inf.-roz. "Studio 300".
18.05 —  S. "Brzeg marzeń". 18.40 —  S. 
Kopciuszek". 19.30 —  Muzyka 20.00 — 
Wiadomości 20.20 —  Filmy anim. dla 
dzieci 20.35 —  TOP 10. Ameryki. 21.00
—  Program "UtwinP. 23.00 —  ś. Kame­
leony". 23.30 —  Wiadomości

W IL E Ń S K A  TV
8.00 —  Nowy Jorki Nowy Jorki 8.30

—  Filmy anim. 8.45 —  90x60x90. 9.00 —  
Patrol drogowy. 9.10 —  S. “Greis w og­
niu". 9.40—  Katastrofy tygodnia 10.10—  
S. "Sąsiedzf. 10.40 —  Apteka 10.50 —  
Kurs dolara 11.00—  Program rozrywko­
wy "Ja sama". 11.45 —  90x60x90. 12.00
—  Mistrzostwa świata w hokeju na lodzie. 
Rosja —  Wiochy. 13.45 —  Filmy anim.
18.00 —  S. "Sąsiodzf 18.30 —  Muzyka
18.40 —  Tablica ogłoszeń. 18.45 —  Dziś 
w  miasteczku. 19.00 —  Prognozy tygo­
dnia 19.30— 8. "Greis w ogniu". 20.00—  
Mistrzostwa świata w hokeju na lodzie. 
Szwajcaria —  Kanada Podczas przerwy
—  Dziś w miasteczku.

I  K A N A Ł  (O S TA N K IN O )
5.00 —  Poranek. 8.00 —  Dziennik.

8.20 —  S. "Dziecko Alaski*. 9.10 —  Pole 
cudów. 9.55 —  Filmy anim. 10.10—  FHm 
dok. 11.00—  Dziennik. 11.20— FHm-spe- 
ktaki "Sprzedawca ptaków". 12.20— FHm 
anim. 12.30 —. śpiewa Jose Carrera
13.00 —  Program inf.-roz. 13.35 —  Cze­
k a jc ie  na odp ow iedź . 14.00 — 
Wiadomości. 14.20 —  Spółka TVR "Mir".
15.00 —  Film anim. 15.15 —  Gwiazdoz­
biór Orfeusza 15.25 —  Godzina gwiazd.
16.00 —  Ściągaczka 16.05 —  8. "Heiene 
i chłopcy*. 16.30— Repas. 17.00— Czas.
17.15 —  Telegra 17.40— W tym samvm 
czasie 50 lat temu. 17.55 —  Godzina 
szczytu. 18.25 —  8. "Dziecko Alaski".
19.00 —  Mężczyzna i kobieta 19.40 — 
Dobranocka 20.00 —  Czas. 20.40 —  8. 
"Sprawa Saint Romaina". 21.40— Wersje. 
21:55 —  Bramka 22.25 —  Wub prasowy.
23.30 —  Dziennik.

T Y P - l
10.00 —  Wiadomości 10.10 —  Ma­

ma i ja  10.25 —  Domowe przedszkola
10.50 —  Porozmawiajmy o dzieciach.
10.55 —  Język angielski dla dzieci. 11.05
—  "Dr Ouinn" — serial prod. USA. 11.50
—  Muzyczna Jedynka 12.00 —  Progra­
mik dla zwierząt 12.20 —  Co mniegry- 
zie? 12.30 —  Życie moje. 13.00 — 
Wiadomości. 13.10 —  Agrobiznes. 13.15
—  15.50 — Telewizja edukacyjna 16.00
—  Magazyn muzyczny. 16.30— Program 
nastolatków. 16.55 —  Muzyczna Jedyn­
ka. 17.00 —  "Moda na sukces" — serial 
prod. USA 17.25 —  Superuczenie — 
mówienie. 17.35 —  Baw, sję z nam!I —
turniej sportowy dla dzieci 18.00 Toto 
express. 18.20—  Forum— program pub­
licystyczny. 19.10 —  "Murphy Brown" — 
seria! prod. USA 19.35 —  ^ ° 9ram jubi­
leuszowy. czyli Polska 10. 20. 30, 40 lat 
temu. 20.00 — Wieczorynka 2030 — 
Wiadomości 21.10— 'Teatr telewizji. No­
si Coward —  Trio o zmierzchu". 22.35 — 
Puls dnia 22.55—  Krzyk murów. 23/15— 
Tydzień Prezydenta 23.25 —  Miniatury.
23.30 —  MDM. czyli Mann do Materny,

Materna do Manna. 24 00   I
Wiadomości 0.20— "Żegnaj laleczko"— 
™m krym. prod. USA 1.55 —  Przeboje 
Bogusława Kaczyńskiego.

WTOREK, 25 KWIETNIA
LTV

7.00 —  Dzień dobry. &30 —  Teie­
anons. 8.35 —  Witaj. Francja 9.06 —  F. 
"Krewni". 17.00 — Magazyn muz. Terra 
musica*. 17.45 —  Japońskie videotematy.
18.00 —  Wiadomości 18.10 —  Dla dzieci. 
18.50— Wiadomości (roa). 19.00— Teie­
anons. 19.08 :— Rozmowy wileńskie.
19.35— Nie ma tego złego, co by na dobre
nie wyszło. 19.45 —  Co dobrego, premie­
rze? 20.30 —  Panorama 21.00 —  Sport
21.10 —  F. KrewnP. 22.20 —  Teieanons.
22.25 —  Godzina szczerości 23.10 — 
Wiadomości wieczorna

BAŁTYC KA TV, TV  PO LO NIA
7.30 —  Horoskop. 7.35 —  8. Tak 

świat się kręcf. 8.30— S. "Granica nocy".
16.00 —  Postawy: "Sprawa Toma” (P).
16.30— Znałd czasu —  program redakcji 
katolickie) (P ). 17.00 —  Historia — 
współczesność: "Bołogna 1945 —  ostat­
nia bitwa II Korpusu” (P). 17.30 —  Lałam i- 
do, czyli porykiwania szamidrutów (P).
18.00 —  Teleexpress (P). 18.15 — 
Nowości ze  świata (CNN). 18.30 —  
Wędrówka na łono przyrody. 19.00 — 
Nowości bałtyckie. 19.05 —  Rutyna
20.00 —  Prospekt 20.20 — Wiadomości 
narodowców. 20.30 —  S. "Dzika Róża".
21.00 —  Nowości bałtyckie. 21.05 —  S. 
Tak  świat się kręci". 22.00 — Panorama 
(P). 22.30 —  "07 zgłoś się" —  serial TVP 
(P). 23.35 —  "Leniwa niedziela* —  recital 
Krzysztofa Daukszewicza (P). 0.20 —  "A 
to Knittel"— reportaż (P). 0.40 —  Sylwet­
ki: "Garść ziemi ojczystej"— film dok. (P).
I.45 —  Gliny —  magazyn policyjny (P).

TELE-3
7.30 —  Wiadomości. 8.00 —  FHm 

anim 8.30 —  S. "Santa Barbara". 9.25 — 
FHm anim. 10.30 —  FHm "Duma Jesse 
Halama". 12.10 —  Film "Sieci miłości".
13.30 —  Tełetekst 13.55 —  Lekcja jęz. 
ang. 14.00 —  Ziemskie wędrówki. 14.30

Stolica 15.00 —  Smak wędrówek.
15.30 —  Oczyma podróżnika 16.00 —  
Sport na świecie. 16.30— Nowości Opi­
nie. 17.00 —  F. "Sieci miłości". 18.30 — 
FHm anim. 18.55— Lekcja jęz. ang. 19.00

^—  Wiadomości (ros.). 19.20 —  100 proc.
19.30— S. "Santa Barbara". 20.30— Film 
anim. 20.55 —  Lekcja jęz. ang. 21.00 — 
Wiadomości. 21.15—  Nowości ze sportu.
21.20—  Muzyka 21-30— F, "Niehonoro- 
wa gra". 23.00 —  Wiadomości 23.15 — 
Muzyka.

K O W IEŃSK A TV
7.00— S. Kameleony". 7.30 —  Pro­

gram inf.-roz. "Studio 300". 8.25 —  S. 
"Brzeg marzeń". 8.55— Cd. "Studio 300".
9.30 —  S. "Kopciuszek". 10.20 —  Cd. 
"Studio 300". 18.05— S. "Brzeg marzeń*.
18.40 —  S. ‘ Kopciuszek*. 19.30 —  Pion.
20.00 —  Wiadomości. 20.20 —  Filmy 
anim dia dzieci 21.00 —  FHm "Dziś żyć, 
jutro umrzeć". 22.35 —  Muzyka wieczor­
n a  23.00 —  S. Kameleony". 23.30 —  
Wiadomości

W ILE Ń SKA  TV
8.00 —  Program humor. "Raz na 

tydzień*. 8.30 —  FHmy anim 8.45 — 
90x60x90.9.00—  Patrol drogowy. 9.10— 
S. "Greis w  ogniu". 9.40—  Prognozy tygo­
dnia 10.10 —  Zmartwychwstanie. Pro­
gram chrześcijański. 10.40 —  Apteka
10.50 —  Kura dolara 10.55 —  Moja 
gwiazda 11.25 —  90x60x90. 11.40 — 
Mistrzostwa świata w hokeju na lodzie. 
Austria— USA 13.35 — CNN. Styl. 18.00
 S. "Sąsiadzi". 18.30 —  Muzyka 18.40
— Tablica ogłoszeń. 18.45— Dziś w mia­
steczku. 19.00 —  S. "Greis w ogniu".
19.30 —  Film "Lazar, czekający na 
niedzielę*. 20.00 —  Mistrzostwa świata w 
hokeju na lodzie. Rosja —  Szwajcaria
22.30 —  Mistrzostwa świata w hokeju na 
lodzie. Szwecja —  Finlandia Podczas 
przerwy —  Dziś w miasteczku.

I  K AN A Ł  (O STANKINO )
5.00 —  Poranek. 8.00 —  Dziennik.

8.20 —  Ś. "Dziecko Alaski". 9.15 — 
Człowiek i prawo. 9.50 —  W przededniu 
wielkiego futbolu. 10.10 —  Film dok.
II,00— Wiadomości. 11.20 —  8. drani­
ca państwowa". 12.35—  Poczta poranna
13.00—  Program inf.-roz. 13.35— Ogród 
przez cały rok. 14.00 —  Dziennik: 1^20
—  Spófca TVR "Mir". 15.00 —  Domlsol.
15.20—  Maraton-15.15.40 —  Cudowny 
świat albo kino. 16.00 —  Dziecięce 
wiadomości. 16.05 —  8. "Helene I 
chłopcy". 16.30 — Dżem. ^ .0 0  — Czas.
17.20 —  Telegra "Odgadnij
17.55 —  Godzina szczytu. 18.25 —  S. 
"Dziecko Alaski". 19.05— TemaL 19.45— 
Dobranocka 20.00 —  C as.2045  —  Z 
pierwszych rąk. 20.55- F .
Słowianki". 22.15— Wersja 22.3C— Naj­
lepsze piosenki Ostań kina 23.15 
Dziennik.

TVF-1
10.00 —  Wiadomości 10.10.—  Ma- 

ma i ja  10.25 —  Domowe |*zedazfa*>.
10.50 — Porozmawiajmy odziecłacn.
10.55 —  Język angielski dła dzieci. 11.00 
_  -Bononl I Hoea- — aertal ? ? £ }* * *£  
akie]. 1ZOO—  OteWe
12.20 —  Zapfoezenie do atoki. 12.30 
Wdeotahlofi. 1 2 - 5 0 W"
zyn ubezpieczeń apolecznyęH. 13.00 
Wiadomości. 13.10-AąroW m«* 1315
—  15.55 —  Telewizja eduka<«|ra. 1»00
—  Muzyczna Jedynka
do góry. 17.00 — "^^waze pocakinW" 
serial prod franc. 17-25 — pl*..d* ' cl-1 
-Tik-Tak". 18.00 — Tełeexpresa. 18.20  ̂
Mecz eliminacyjny do mistrzostw Europy.

20.20 -  Wlecąwnką.
20.40 -  W'*don^ J ’ rS jr 2̂ M ' “  dzieci" —  film lab. podJW A. 2255 
Pubdnta. 2 3 .1 0 -S e jm o g f^ -m w -  
zyn parlamentarny. 23.20 . 
Stadm pieniądze. 24.00-Wiadomości.

tok 7 , 7 y9<S S , ? T , “ ct'n»r  -  film 
dok. 1.15 —  Boskie i cesarskie — pro- 
gram publicystyczny. 1.40 —  Skad ta 
waMwołŁ Z lS -Ź yd en lo t ..

ŚRODĄ 26 KWIETNIA
LTV

7.00 — Dzień dobry. 8.30 —  Teie­
anons. 8.35— Lekcja jęz. ang. cfla dzJed. 
8* ^  — .\fldrofilm " ^ w n ^ 1 7 .0 5 - S  
gadld histoni. 17.55 — Teieanons. 18.00 
— Wiadomości. 18.10—  Dla dzieci 18.50
—  Wiadomości (ros.). 19.00 Tele-

1®-°5 —  Słowo chrześcijanina 
Dary^adów 19.35— Tełeforum.

20.30— Panorama 21.00—  Sport 21.10
— Piłkarskie mistrzostwa Europy. Litwa__
Włochy; 21.55 —  Teieanons. 22.00 __
Piłkarskie mistrzostwa Europy. Litwa__
Wiochy. 22.45 —  Film dok. 23.20 — 
Wiadomości wieczorne.

BAŁTYCKA TV, TV  POLONIA
7.30 —  Horoskop. 7.35 —  S. Tak 

świat się kręcf. 8.30 —  S. "Dzika Róża".
16.00 —  "Dokument trochę Inny" (P).
16.30 —  Historia: Polska golgota 1939- 
1943 ( fy  17.00 —  Impresje z  lat 80 (P).
17.20 — Legendy krakowskie (P). 17 JO
—  LUZ —  program dla młodzieży (P).
18.00 —  Teleexpress (P). 18.15 —  Ze 
świata (CNN). 18.30 — Koszykówka
20.00 —  My dwoje i inni 20.30 —  8. 
"Granica nocy". 21.05 —  8. Tak świat się
kręcf. 22.00 —  Panorama (P). 22.30 — 
Adaptacje literatury: "Romans Teresy 
Hennerf —  film fab. 24.00 — Program 
satyryczny (P). 0.30 —  FHmy dok. (P).
I.35  —  Tylko dla melomanów: 
"Arcydzieła muzyki XX wieku".

TELE-3
7.30 —  Wiadomości (ang.). 8.00 — 

FHm anim 8.30 —  S. "Santa Barbara".
9.30 —  S. Westgate Hf (ang.). 10.30 — 
FHm fab. "Niehonorowa gra". 12.00 — 
Film fab. "Sidła mHoścf (roa). 13.30 — 
Tekst TV. 13.55 —  Lekcja jęz. ang. 14.00
—  Najlepsi w Europie. 14.30 —  Poszuki­
wacze przygód. 15.00— Bogate tradycje.
15.30 —  Wyzwanie. 16.00 — Deutsche 
Welle. 16.30 —  Ciekawi ludzie. 17.00 — 
S. "Eldorado" (ros.). 18.30 — Film anim.
18.55 —  Lekcja jęz. ang. 19.00 — 
Wiadomości (roa). 19.20 —  100 proc
19.30— S. "Santa Barbara". 20.30— FHm 
anim 20.55 —  Lekcja Jęz. ang. 21.00 — 
Wiadomości 21.15— Że sportu 21.20— 
Muzyka 21.30—  Mistrzostwa LLK 23.00 
— Wiadomości 23.15— Muzyka

KO W IEŃSKA TV
7.00— S. Kameleony". 7.30— "Stu­

dio 300". 8.20 —  S. "Brzeg marzeń". 8.55
—  "Studio 300". 9.30 —  S. ‘Kopciuszek*.
10.20 —  "Studio 300". 18.05 — S. "Brzeg 
marzeń". 18.40 —  S. Kopciuszek". 19.30
—  Muzyka 20.00 —  Wiadomości 20.20
—  Filmy anim 21.00 —  ABC zdrowia
21.40 —  W eaoła wizja. Film fab. 
"Aferzyścf. 23.00 —  S. "Kameleony".
23.30— Wiadomości 

W ILE ŃSKA TV
8.00— Kineskop. 8.30— FHmy anim 

8.45— 90x60x90.9.00— Patrol drogowy.
9.10 —  FHm fab. "Greis w ogniu". 9.40— 
Skandale tygodnia 10.10 —  8. "Sąsie- 
d zf. 10.40 — Apteka 10.50— Kurs dola­
ra 11.00— Moje Idna 11.30— 90x60x90.
II.45 —  Mistrzostwa świata w hokeju na 
lodzie. 13.30 —  Dziennik mistrzostw 
świata 18.00 —  S. "Sąsiadzi". 18.30 — 
Muzyka 18.40— Tablica ogłoszeń. 18.45
—  Dziś w miasteczku. 19.00 — Ja sama
20.00 — Mistrzostwa świata w hokeju ns 
lodzie: Rosja —  Francja Podczas prze­
rwy —  Co słychać prof esorze? Po maou 
— od. filmu "Greis w ogniu". 23.00— Dziś 
w miasteczku.

KANAŁ 1 (O STANKINO)
5 00 —  Poranek. 8.00 — 

Wiadomości. 8^0 — S. "Dziecko Alaskf.
9 10 —  W świecie zwierząt 9.45 —  Sta­
dion. 10.05— S. "Przyroda świata". 11.00
—  Wiadomości. 11.20 —  S. "Granica 
państwowa". 12.30 -  Hit taśmowtec.
13.00 —  Program inf.-roz. 13.35 — Gra 
7V. 14.00 —  Wiadomości 14.20 Mir.
15.00 — Popatrz, poskichaj. 1&20 — S. 
-Podróż w przeszłość". 15.50— Pen Wub.
16.00— ściągaczka ia05 —  !5. ‘tłelene 
i fhlnncv" 16 30 —  Tin Tonlk. 17.00 — 
( S ^ ' 5— OraTV"Zoadnii i~ to d ^
17.40 —  50 lat temu. 1800 — Godzimi 
szczytu. 18.20 —  8. “Dziecko Ataskf.
19.10— Mistrzostwa Rosji w kocykóww.
20.00 -  Czas. 20.45 -  Frontowe drogi
20.55 -  Mistrzostwa Europy w pHoe 
nożnej. Grecja —  NoWI 
mieszkańcy. 23.15 —  Wiadomości

TVP-1
10.00 —  Wiadomości 10.10 M * 

ma i ja  10.25 —  Domowe
10 50 —  Porozmawiajmy odztecj**}-
10.55 -  Jezykangfc^dladzled  11.00 
 -Sława" —  serial prod. USA li.su

rum nieobecnych. 12.55 N __ 
państwo —  aktualnoścL13.oo 
Wiadomości. 13.10 —  Agrobiznes. 13.ro

-  i^ jI L  h S cz-
" ^ ! S ! I ! i ? ^ M ^ i l o d a  na autóee-

iolotumioj. 18-00— Teiewtpr^. __
Miliard w rozun^ — to te ton ^ l
Polska KronftaOąJJoM. 1M 0 "R J

1.M~

tych"-  ^
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biuro: te l/fa x  
773616

7t&€¥* jakość światła, 

Ttoaty styl wyposażenia 
wnętrz, żaluzje, 

drzwi harmonijkowe w 
sklepie w centrum 

handlowym “ SirYinta”  
ul. Śeskines 22 tel. 466722.
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v v w

S 2

.V ^ W \ W W A \ \ V \ \ \ V \ .V (.W \ V lA \ V V W .W A W \ W k \ W .\ W V ^ |

W  dniu imienin wielebnego naszego księdza

Jerzego DĄBROWSKIEGO
Niesiesz nam głęboką wiarę, której tak jesteśmy spragnieni. 
Niech cię Anioł ochrania, a Bóg prowadzi szeroką jasną 

drogą, abyś głosił Słowo Bole.
Złączen i m od litwą i  w ia rą  para fian ie  z  M ejsza go ły

m

L
E & S

ZAPRASZA DO WYPOCZYNKU

11 d  7 dni nad morzem 
hotel 2-gwiazdkowy /iniadania/ 
2 wycieczki

(Zam. 517)J
AW W W M M M AAA /W W W W W U W W W W W W W^VW IMIVMAIVVVVMMMMIW

| Z  oka^i imienin księdza J

| Jerzego DĄBROWSKIEGO
s Ślemy z głębi serc płynące tyczenia nieustających łask j

5 f  Bożych, cierpliwości w znoszenia trudów lego świata.
Zaw sze z  T ob ą  p ara fian ie  z  M e js za go ły  $

5 (Zam. 519) j
?tfW W W VW W W M W W W tfW W M VW W VW tfW M W W VW W W W W W V W W *

Z  okazji Imienin księdza

Jerzego DĄBROWSKIEGO
ślemy moc serdeczności. Niech zdrowie dopłsąje w trudnej 

misji duszpasterskiej, a Opatrzność Boża czuwa w każdym 

dniu, opromienionym nadzieją, radością, życzliwością ludz* '

Pa ra fia n ie  z  M e js za go ły  ;

*  U  d. 6 dni nad morzem
hotel3-gwiazdkowy/śniadaniaikoLx jc J  

' s J ś ś Ę  25D5 - 0506 wycieczki do Barcelony i Gerooy 
08X)6 -19.06 Podróż autokarem N E O P IA N

0 1  VILNIUS 42-64-63 KAUNAS 25-76-47 KLAIPEDA 21-95-64 
A i  PANEVEZY$ 3-82-36 ALYtUS 3-47-88

W tfW W W W W V W W W W W W W W W W W W W W W VWhv J g S Ł 5 J S L v J

EKRANY
SKALVUA— Isala — Z2.23.IV—  

"Fortepian"— o20.Retrospekqa filmów 
L Bergmana: 22.IV —  "Uśmiechy nocy 
le tn k f— 016; "Persona"— 0 I 8; 23.IV 
—  "Siódma pieczęć" —  o  16; "K r^ U  I 
szepty"— o  18;

II sala— "Dzień świstaka" (U S A ) 
— 0 1930, "Samw domu-2" (U S A )—  
o  11,15.10, "Alpinista" (U S A ) o  13,
17.10.

LIE TU VA— "Władca książek"—  
012,14,16. "Tąjemnica góry świętego 
M  araba tan (W iochy) —  o  18,20.

Y ILN IUS —  "Przygody małego 
Binka" (U S A )— o  11 JO, 1330,1530, 
1730,1930.

HELIOS —  I sala —  "Dary Los 
Angeles" (U S A ) —  o  11,1230,14.40,

1630,1830,20. II sala —  "BurzydeI-2" 
(U S A )— o  1930. "Lew król" (U S A )—  
o  1130,13,14.50.22-23.IV "Cyboig-3" 
(U S A )— o 2 L

PER G ALŻ  —  "Przygody małego 
Binka" (U S A )— o 1130,14,1630,19. 
W  foyer— wystawa od l l  do 1930.

Y 1NG IS —  Na stulecie kina. 22- 
23.IV  .—  "Dziewczęta z Rochefort" 
(Francja)— o  1630.22-23.IV— "Go- 
dzilla przeciwko królowi Gldory" (Ja­
ponia) —  o  15.

AU ŚRA —  "W e dwoje" (F ran ­
c ja ) —  o  10.30,14,17.30. "Szalone 
noce K leopatry" (W łochy, Francja, 
dla dorosłych) —  o  12.20, 15.50,
19.10.

D RAUG YSTŻ —  "Wspaniały po­
licjant" (U S A ) —  o  15,16.45. "Z  bie­
giem czasu" (Ind ie) —  o  17,18.45.

FIRMA KUPUJE
suche stare świerkowe drzewo 0  6-4 cm, dłueość 2-6 m. 
Tel. (8-22) 69-21-64 Vilniuś, (8-217) 3-26-63 Sven£ioneliai.

Centrum szkolenia 
kierowców 

A. Źukauskasa
organizuje kursy kierowców 

kategorii A , B, C , D , E  Uczą 
doświadczeni instruktorzy. W y­
niki egzaminów z  przepisów ru­
chu drogowego w  policji drogo­
wej w  marcu br.: pierwsza grupa 
—  dwie osoby nie zdały; druga 
grupa — 100 proc. zdało; trzecia 
grupa— 100 proc. zdało; czwarta 
grupa —  100 proc. zdało; grupa 
"Femina" —  1 osoba nie zdała.

Vilnius, tel. 45-76-58.
(Zam. 512)

(+ 2 2 ) 26-22-29

Fax informator
N ie za w o d n a  In fo rm a c ja  

przez całą dobę.
W  aprawlo zamieszczenia  

Informacji prosimy zwracać się 
Vllnlus, tel.65-25-24, 
Kaunas, (27) 22-92-26, 
KlaipM a, (261)78-274.

(Zam. 87)

mmm
Kawiarnia 'Alin*' 

OFERUJE '
polskie danli

(organizuje spotkania). 8  
decznic zapraszamy.

Vilnius, Pytimo 49, m m 
20-94.

gawŁSfr)

Z  magazynu 
sprzedajemy:

’ •  traki
*  jednostronne | g *- 

stronne grubośddwkl
*  pilarki
*  frezarki
*  tokarki
*  kombinowane 

kl
*  wieloplły
I Inne obrabiarki do drew. 

na produkcji rosyjski*) om 
różnorodny sprzęt do obróbfcj 
drewna.

Zwracać się: yilnhis, *  
73-10-34,35-32-96

(Zam.5?4J

KALENDARIUM
* Sobota (22JV) jest 112 (Mm 

r. Do końca roku 253 dni
* Znak Zodiaku — Byk
* Imieniny: Kaji, Leona, LeotĄ 

Łukasza.
* Wschód Słońca— 8.01. zaetod- 

20.36. Dkigość dnia 14 godz 35 rai
*  Księżyc. Ostatnia kwadra—e godz. 

19 min.

Niedziela (23.IV)
* Imieniny. Adalberta, Gewdi> 

rzego, Wojciecha.
‘ Wschód Słońca— 5.50, ZKhód- 

20.36. Dkigość dnia 14 godz 39 ml

Poniedziałek (24JY)
* Imieniny: Aleksego, Grafem 

Horacego; Feliksa.
* Wschód Słońca— Ł57, ariiód- 

20.40. Długość dnia 14 godz 43 ma

Litewska Służba Hydrancie* 
rologiczna przewiduje na 22 tonets® 
zachmurzenie z  przejaśnieniami, be 
opadów. Wiatr połudnkwHndwla 
umiarkowany. Temperatura 1"' 

stopni ciepła.
W  ciągu następnych dwócfc d* 

bez opadów. Temperatura w soty 2- 
w dzień 17-22 stopni ciepła.

DYŻURNI WYDANIA: 
Łucja BRZOZOWSKA 
Zbigniew MARKOWICZ
Krystyna RUCZYŃSKA
Krystyna BOGDANOWICZ 
Antonina MISZCZUK 
Łoreta BORKOWSKA
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TELEFONY: sekretariat redaktora naczelnego — 42-79-01, zastępcy redaktora — 42-79-04* 
42-79-48, sekretarz redakcji — 42-79-49.
DZIAŁY: polityczny, problemów społecznych — 42-78-72, ekonomiczny — 42-78-54, 
ności krajowych — 42-79-64, życia wsi — 42-79-68, prawa I legislacji — 42-75-76, szkolni*#* 
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OGŁOSZENIA 1 REKLAMĘ DO  

"KURIERA WILEŃSKIEGO"
PRZYJMUJE SIĘ POD ADRESAMŁ

VILNIUS,
Domu Prasy (Laisvśs 
pr. 60, piętra 11, pokój 
1114, leL 424943, 
fax 42-72-45) w dniach 
pracy od godz. 9 do 17,

Yilnlus:
*  Gedimino pr. 44-1;
* Pylimo 26;

*  Gedimino pr. 2; 
Poczta Centralna.
•  Oddziały łączności:
*  nr 41, Gerovłs 29;
•  nr 46, Kojalavi£iaus 
131:

* Buivydiśk£s; 
» KaKillai;
* Nemenćini;
* NemeHs;
* Paberii;
* Paglriai;

* Rodamlna;
* Sallnlnltai;
* Suderaó.

Za traśó optoan*

tach nie 
nią radakeM.


